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Uwaga Czytelnicy! Następny numer „Gazety Złotoryjskiej” ukaże się w sprzedaży 29 czerwca 2017 r.

Stadion z bieżnią 
z Ameryki
Prace przy modernizacji stadionu przebiegają według 
harmonogramu, nie mamy opóźnień, półmetek przekro-
czyliśmy w maju – zapewnia złotoryjski ratusz. Obiekt jest 
jeszcze „goły”, bez murawy i bieżni, ale ta ostatnia płynie 
właśnie statkiem ze Stanów Zjednoczonych, a trawa dla 
piłkarzy Górnika spokojnie dorasta na uprawie pod Szcze-
cinkiem. Inwestycja ma być gotowa w połowie wakacji.

s. 6

Ratusz zbiera 
wnioski o dotacje 
na piece
Wymiana pieca węglowego na ekologiczny kocioł gazowy 
za połowę ceny? To całkiem możliwe jeszcze w tym roku. 
Urząd Miejski w Złotoryi przygotował projekt, który ma 
poprawić jakość powietrza w mieście. Chce fi nansowo 
wesprzeć mieszkańców likwidujących pylące piece. Dota-
cje mają trafi ć do kilkudziesięciu złotoryjan – o ile miastu 
uda się wyszarpać pieniądze z Wrocławia. Nabór wniosków 
ruszył w poniedziałek 19 czerwca. Wzory są dostępne w 
magistracie i w internecie. s. 12

Kto 

wybuduje 

obwodnicę 

Złotoryi?
s. 5

Parking na 
Podwalu będzie 
zamknięty
Drogowcy biorą się za nawierzchnię ul. Sienkiewicza w Zło-
toryi – remont prawdopodobnie rozpocznie się jeszcze w 
tym miesiącu. To oznacza kolejne utrudnienia w poruszaniu 
się samochodem po mieście, a także wyłączenie parkingów 
na Podwalu.

s. 5

Wulkany bez triathlonu, 

ale nadal ekstremalne
s. 7
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Chłodnica na upały
(Łaźniki) – Nieznani sprawcy 
zdemontowali elementy koparki 
i dodatkowo ukradli chłodnicę. 
Straty szacuje się na kwotę ponad 
10 tys. zł.

Merida nie była waleczna
(Kopacz) – Nieznani sprawcy 
ukradli rower marki Merida, 2 
pary butów sportowych oraz 
przedłużacz elektryczny na łączną 
kwotę prawie 2 tys. zł.

O jeju, gdzie mój Rieju?
(Zagrodno) – Nieznani sprawcy, 
poprzez podważenie zamkniętych 
drzwi, włamali się do garażu, skąd 
ukradli motorower marki Rieju 
oraz kosę spalinową marki Stihl.

Wyprostują przewody
(Olszanica) – Nieznani sprawcy 
włamali się do garażu, skąd ukra-
dli prostownik marki Bester, piłę 
spalinową, przewody elektryczne, 
skrzynkę z narzędziami podręcz-
nymi oraz kilkadziesiąt litrów 
oleju napędowego.

Mają wielki trawnik?
(Sokołowiec) – Po wyważeniu 
okna, nieznani sprawcy dostali się 
do pomieszczenia gospodarczego, 
skąd ukradli kosiarkę do trawy 
marki MTB oraz drobne narzędzia 
ogrodnicze.

Ukradli czarny ciągnik
(Radziechów) – Nieznani sprawcy 
włamali się do garażu, z którego 
ukradli niesprawny ciągnik rolni-
czy marki Ursus. Straty szacuje się 
na kwotę kilku tysięcy zł.

Bo byli głodni
(Lubiechowa) – Nieznani sprawcy 
wybili szyby w oknie domu jed-
norodzinnego, z którego ukradli 
produkty spożywcze.

Oleju im się zachciało
(Złotoryja) – Do garażu przy ul. 
Chrobrego włamali się nieznani 
sprawcy, skąd ukradli skrzynki 
z narzędziami podręcznymi, olej 
marki Castrol oraz inne drobne 
narzędzia, powodując straty na 
kwotę prawie 1 tys. zł.

Na podst. inf. 
st. post. Dominiki Kwakszys

oprac. (ask)

Do Gozdna nie dojechał
(Świerzawa, 8 czerwca) – Na 
drodze powiatowej w kierunku 
Gozdna poza jezdnię wypadł 
citroen saxo. Auto dachowało. 
Kierowca o własnych siłach opu-
ścił pojazd, pomocy udzieliło mu 
pogotowie ratunkowe. Strażacy 
ze złotoryjskiej PSP i OSP w 
Sokołowcu zabezpieczyli miejsce 
zdarzenia, odłączając akumulator 
i obsypując sorbentem rozlane 
płyny eksploatacyjne.

Wpadli 
na malowanie
(Lubiatów, 9 czerwca) – Citroen 
jumper najechał na 81. kilometrze 
drogi krajowej A4 na przyczepę 
sygnalizacyjną zespołu pojazdów 
zajmującego się malowaniem pa-
sów na jezdni. Busem podróżowa-
li Słowacy. Do zderzenia doszło 
przy niewielkiej prędkości, więc 
nikt nie odniósł obrażeń, wszy-
scy opuścili pojazd o własnych 
siłach. Bus został jednak mocno 
uszkodzony, straty oszacowano 
na 15 tys. zł. Miejsce zdarzenia 
zabezpieczali strażacy z PSP w 
Złotoryi i Legnicy oraz z OSP 
Prusice.

Gazem w kolegów
(Zagrodno, 12 czerwca) – Dy-
żurny straży pożarnej otrzymał 
przed południem zgłoszenie, że 
w miejscowym gimnazjum doszło 
prawdopodobnie do rozpylenia 
nieznanej substancji drażniącej 
drogi oddechowe. Na dolegliwo-
ści skarżyło się dwoje uczniów. 

Mazda na drzewie…
(Jerzmanice-Zdrój, 16 czerwca) 
– Nocą w poślizg wpadła mazda 
primacy. Auto uderzyło prawym 
bokiem w drzewo. Ruch na drodze 
został całkowicie zablokowany. 
Pomocy poszkodowanym udzielił 
zespół pogotowia ratunkowego. 
Strażacy z PSP odłączyli akumu-
lator w rozbitym pojeździe. Straty 
oszacowano na 3 tys. zł.

…i w rowie
(Nowy Kościół, 17 czerwca) – 
Na trasie wojewódzkiej z dro-
gi wypadła mazda 323. Autem 
podróżowały 2 osoby. Jedna z 
nich o własnych siłach opuściła 

Interweniowali ochotnicy z Za-
grodna i strażacy z PSP. Jeszcze 
przed ich przyjazdem ewakuowa-
no na zewnątrz klasę, w której 
pojawiło się zagrożenie, i otwarto 
okna. Przyczyną alarmu okazał się 
gaz pieprzowy. Straż nie wykryła 
w powietrzu innych substancji 
trujących. Dwóm osobom, które 
doznały lekkiego podrażnienia 
błon śluzowych, pomocy udzieliło 
pogotowie ratunkowe. Na miejscu 
pojawiła się też policja, która usta-
liła sprawcę zagrożenia.

Lipna lipa
(Złotoryja, 13 czerwca) – Na ul. 
Staszica pochyliła się niebez-
piecznie nad chodnikiem lipa. 
Gałęzie dotknęły przewodów 
linii energetycznej. Trzeba było 
sprowadzić na miejsce strażaków 
z drabiną mechaniczną. Na drodze 
wstrzymano ruch, aby umożliwić 

podjęcie działań ratownikom, 
wezwano też pogotowie energe-
tyczne, które odłączyło zasilanie 
na linii. Straż najpierw wycięła 
górną część drzewa przy kablach, 
a następnie – ze względu na uszko-
dzenie korzeni – pień lipy.

Stłuczka 
na nowej drodze
(Złotoryja, 13 czerwca) – Wieczo-
rem na ul. Wojska Polskiego, na 
skrzyżowaniu z ul. Nad Zalewem, 
doszło do kolizji volkswagena gol-
fa i audi A6. Kierowcy nie odnieśli 
obrażeń, ale na jezdnię wylały 
się płyny eksploatacyjne. Złoto-
ryjscy strażacy obsypali wyciek 
sorbentem, zabezpieczając drogę 
do czasu przyjazdu zarządcy. W 
jednym z rozbitych pojazdów 
odłączyli też akumulator. Straty 
oszacowano na 7 tys. zł.

Karambol 
na szóstkę
(Lubiatów, 15 czerwca) – Na 
autostradzie A4 doszło rano do 
małego karambolu, w którym 
brało udział 6 pojazdów: chrysler 
voyager, honda civic, fiat ducato, 
volkswagen passat, peugeot bo-
xer i dacia logan. Poszkodowane 
zostały 2 osoby, które skarżyły 
się na ból w kręgosłupie i klatce 
piersiowej. Pomocy udzieliło im 
pogotowie ratunkowe. Na czas 
akcji ratowniczej wstrzymano 
ruch na jednej nitce autostrady. 
Strażacy ze Złotoryi, Legnicy, 
Prusic i Wysocka zabezpieczyli 
pojazdy, odłączając akumulatory, 
obsypali też sorbentem wyciek 
płynów eksploatacyjnych. Straty 
oszacowano na 65 tys. zł.

Pozostało 
dogasić
(Grodziec, 16 czerwca) – W go-
dzinach popołudniowych w ogniu 
stanął citroen berlingo. Zanim 
na miejsce dojechali strażacy, 
samochód spalił się doszczętnie. 
Ratownicy dogasili płomienie. 
Sprawdzili też, czy w stojącym 
obok pustostanie nie ma zarze-
wi ognia. W zdarzeniu nikt nie 
odniósł obrażeń. Przypuszczalną 
przyczyną pożaru było zwarcie in-
stalacji elektrycznej. Dokładnym 
wyjaśnieniem przebiegu zdarzeń 
zajmie się jednak policja, która 
była na miejscu.

Chciał się ukryć w rowie?
W przydrożnym rowie zakończył swoją ucieczkę przed poli-
cjantami 55-letni mieszkaniec Bolesławca.

Policjanci złotoryjskiej dro-
gówki chcieli zatrzymać do 

kontroli w Lubiatowie samochód 
osobowy marki Renault. Pomimo 
wyraźnych sygnałów do zatrzy-
mania mężczyzna siedzący za 
kierownicą auta, widząc policyjny 
radiowóz, przyspieszył.

– Nasi funkcjonariusze podjęli za 
nim pościg. Mężczyzna uciekał 
przez kilka kilometrów. Kiedy 
policjanci na prostym odcinku 
drogi podjęli próbę wyprzedzania, 
kierujący nagle zatrzymał swój 
samochód i kontynuował ucieczkę 
na biegu wstecznym – mówi oficer 

prasowy złotoryjskiej Komendy 
Powiatowej Policji w Złotoryi st. 
post. Dominika Kwakszys.
   Podczas tego nietypowego 
manewru kierowca stracił pano-
wanie nad pojazdem, uderzył w 
murek, uszkadzając jedną oponę, 
a następnie uderzył w przydrożne 
drzewo i wjechał do rowu. Uciecz-
kę kontynuował pieszo przez 
pobliskie pola, jednak po kilku 
metrach został zatrzymany przez 
mundurowych.
   Jak się okazało, 55-mieszkaniec 
Bolesławca nie zatrzymał się do 

kontroli, ponieważ nie posiadał 
uprawnień do kierowania pojaz-
dami i obawiał się konsekwencji. 
Dodatkowo badanie na zawartość 
alkoholu w jego organizmie wyka-
zało 0,2 promila.
   O dalszym losie mężczyzny 
zadecyduje sąd. Zgodnie z prze-
pisami obowiązującymi od dnia 1 
czerwca tego roku, za popełnione 
przestępstwo, jakim jest niezatrzy-
manie się do kontroli drogowej, 
grozi mu kara do 5 lat pozbawienia 
wolności.

(ask)

pojazd, druga – mimo że nie była 
uwięziona – pozostała w środku. 
Strażacy ze Złotoryi, Sokołowca 
i Świerzawy ewakuowali ją na 
zewnątrz bez rozcinania karoserii. 
Nie miała poważniejszych obra-
żeń. Straż zabezpieczyła mazdę, 
odłączając akumulator. Straty 
oceniono na 5 tys. zł.

Zadyma w tartaku
(Prusice, 18 czerwca) – W zruj-
nowanym tartaku stojącym przy 
drodze do Leszczyny wybuchł 
wieczorem pożar. Paliły się pozo-
stałości roślinne, podpalone przez 
nieustaloną osobę. Płomienie wodą 
gasili strażacy z Prusic i Złotoryi.

„Pożyczył” kilka litrów?
(Złotoryja, 19 czerwca) – W nocy, 
ok. godz. 4, właściciel fiata se-
icento zaparkowanego przy ul. 
Hożej zauważył wyciek paliwa 
z samochodu. Wezwał straż po-
żarną. Benzyna się wylewała, bo 
ktoś najprawdopodobniej celowo 
uszkodził przewód paliwowy. 
Właściciel auta próbował zbierać 
kapiącą benzynę do pojemnika. 
Działania strażaków ograniczyły 
się do obwałowania sorbentem 
plamy paliwa.

Na podst. inf. mł. asp. 
Marcina Grubczyńskiego oprac. (as)

fot. arch. KP PSP Złotoryja

Więcej informacji i zdjęć na naszym portalu www.zlotoryjska.pl 
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Złoty Samorodek czeka na filmy
Trwają przygotowania do drugiej edycji Festiwalu Filmów Dolnośląskich „Złoty Samorodek”, który odbędzie się na przełomie września i października. Or-
ganizatorom bardzo zależy na sprowadzeniu do Złotoryi znanego reżysera Waldemara Krzystka. Filmy na tegoroczny konkurs można przesyłać do końca 
lipca.

Porozumieli się co do Górki Mieszczańskiej
Wydaje się, że konsultacje społeczne na temat rewitalizacji Górki Mieszczańskiej przyniosły określone skutki. Wyznaczyć zakres terenu do uporządkowa-
nia, naprawić zniszczone ławki oraz wymienić śmietniki – to konsensus, do jakiego doszli zwolennicy rewitalizacji parku i złotoryjski ratusz.

Więcej informacji i zdjęć – na naszym portalu www.zlotoryjska.pl.

„Trójka” znowu ograła „jedynkę”
Integracyjne zawody dla złotoryjskich podstawówek podsumowały współzawodnictwo sportowe obydwu placówek w roku 
szkolnym 2016/2017. Wygrała je po raz drugi Szkoła Podstawowa nr 3 w Złotoryi.

To prace, jakie miałyby być 
wykonane w parku jeszcze w 

tym roku. Do tego dochodzi jesz-
cze szukanie funduszy zewnętrz-
nych i pomysły co do ożywienia 
terenu poprzez różne działania 
animacyjne. Na to zgodzili się 
obecni na spotkaniu, chociaż po-
czątkowo padały różne propozycje, 
poczynając od uporządkowania 
terenu przez uczniów złotoryj-
skich szkół, co jednak spotkało 
się z negatywnym odzewem ze 
strony burmistrza. – Nie dałbym, 
nawet starszym uczniom, ostrych 
narzędzi do wycinki samosiejek, 
bo kto by odpowiadał, jeśli stałaby 
się komuś krzywda? – pytał Robert 
Pawłowski.
   O tym, że takie działania powinny 
być wykonane przez fachowców, 

mówił także obecny na spotkaniu 
Roman Gorzkowski. – Muszą to 
robić osoby, które wiedzą, co wyci-
nają, więc odpadają uczniowie, nie 
tylko ze względu na przepisy BHP 
– stwierdził złotoryjski historyk, 
proponując 3 rozwiązania, jakie 
można byłoby wykonać w parku. 
– Po pierwsze, wykorzystując spe-
cjalistów – uporządkować zieleń. 
Po drugie – znaleźć środki i firmy, 
które zabezpieczyłyby fundamenty 
szubienicy. Po trzecie – zaprojek-
tować ścieżki dydaktyczno-histo-
ryczno-przyrodnicze z kilkoma 
tablicami informacyjnymi, co się 
tam kiedyś znajdowało – propo-
nował.
   Problem, jaki pojawił się przy 
proponowanych działaniach, to 
wielkość parku, który ma aż 11 

hektarów, oraz koszty, jakie mu-
siałyby być poniesione przy jego 
uporządkowaniu. – Cała pielę-
gnacja tego drzewostanu w 2003 
roku została skalkulowana na 2,5 
mln – tłumaczył zebranym Mar-
cin Cielas, naczelnik Wydziału 
Mienia w Urzędzie Miejskim w 
Złotoryi, zwracając także uwagę 
na późniejsze utrzymanie parku. 
– Analizowałem projekty rewitali-
zacji kilkunastu parków na terenie 
Polski i średnia kwota wynosiła 
od 0,5 do 1 miliona złotych za 
jeden hektar – oświadczył z kolei 
Pawłowski.
   Złotoryjscy działacze, którym 
udało się zebrać 1101 podpisów 
pod petycją dotyczącą rewitalizacji 
parku, zaproponowali uporząd-
kowanie określonego fragmentu 

terenu. – Chodzi m.in. o główne 
wejście do parku, łącznie z doj-
ściem do fontanny i do pomnika 
z kamieni – mówiła Barbara Le-
nart.
   Z ust burmistrza padła też prośba 
skierowana do działaczy. – Chciał-
bym deklaracji dotyczącej tego, 
co można zrobić, aby ciągle przy-
chodzili tam ludzi. Oczekiwałbym 
kilku projektów i pomysłów, które 
ożywiłyby park – mówił do zgro-
madzonych burmistrz. – Bardzo 
chętnie – odpowiedzieli Barbara 
Zwierzyńska-Doskocz oraz Marcin 
Zawiślak, proponując m.in. wy-
cieczki szkolne. – Towarzyszyłyby 
temu też gry integracyjne i zabawy 
– tłumaczyła ta pierwsza.
   Jak się okazało, ratusz próbował 
już szukać środków finansowych 

na rewitalizację parku w Narodo-
wym Funduszu Ochrony Środowi-
ska i Gospodarki Wodnej. – Mie-
liśmy przez chwilę taką nadzieję, 
że uda się pozyskać jakieś środki, 
jednak szybko sprowadzono nas 
na ziemię – oświadczył burmistrz. 
– Musimy wyznaczyć strategiczne 
punkty na górce, które w przy-
szłym roku moglibyśmy zrobić i 
przeznaczyć na to 20-40 tys. zł, 
bo z pełną odpowiedzialnością 
mówię, że na więcej nas nie stać 
– dodał Pawłowski.
   Póki co złotoryjscy działacze, jak 
i przedstawiciele z Urzędu Miej-
skiego w Złotoryi, mają udać się 
na wizję lokalną w celu ustalenia 
obszaru, na którym miałyby być 
wykonywane działania na Górce 
Mieszczańskiej.

(imp)

W naszym festiwalu mogą 
wz iąć  udz ia ł  za rów -

no twórcy dolnośląscy, jak też 
wszyscy autorzy filmów pre-
zentujących tematykę związaną 
z Dolnym Śląskiem. Tak jak w 
ubiegłym roku, nagrody będzie-
my przyznawali w 3 kategoriach: 
film fabularny, dokumentalny 
oraz reklamowy – zapowiada 
Zbigniew Gruszczyński, dyrektor 
festiwalu.
   Złotoryjskie święto filmowe 
rozpocznie się w piątek 29 wrze-
śnia, a zakończy galą rozdania 
nagród w niedzielę 1 paździer-
nika. Tegoroczna impreza orga-

nizowana jest we współpracy z 
miastem Legnicą, które będzie 
patronem „Złotego Samorodka 
2017”. – Chcielibyśmy, aby co 
roku festiwalowi patronowało 
inne miasto, które będzie nam po-
magało w przygotowaniu atrakcji 
towarzyszących konkursowi 
filmowemu. W tym roku będzie 
to Legnica, zbliża się bowiem 
już 10. rocznica powstania filmu 
„Mała Moskwa”. Prowadzimy 
rozmowy z reżyserem obrazu 
Waldemarem Krzystkiem, mamy 
nadzieję, że plany zawodowe po-
zwolą mu na przyjazd do Złotoryi 
– dodaje dyrektor.

   Być może też uda się zaprosić 
na festiwal Karolinę Szymczak, 
złotoryjską modelkę, która zagrała 
jedną z głównych ról w wyświe-
tlanym obecnie polskim filmie 
„Gwiazdy”. – Aktorka gościła 
w kinie Aurum pod koniec maja 
podczas specjalnej złotoryjskiej 
premiery filmu w reżyserii Jana 
Kidawy-Błońskiego. W rozmo-
wach kuluarowych po projek-
cji pani Karolina wyraziła chęć 
uczestnictwa w naszym festiwalu, 
może nawet z reżyserem filmu, 
jeśli oczywiście terminy nie będą 
kolidować z planowanym przez 
nią wyjazdem zagranicznym – 

mówi Zbigniew Gruszczyński.
   Produkcje można nadsyłać 
najpóźniej do końca lipca. – Ma-
jąc na uwadze doświadczenia 
roku ubiegłego, przedłużyliśmy 
termin naboru filmów do części 
konkursowej festiwalu. Rok temu 
zgłoszono 14 produkcji, liczy-
my, że teraz będzie ich więcej. 
Zachęcamy twórców filmowych 
do udziału w festiwalu, „Zło-
ty Samorodek 2017” czeka na 
zwycięzców – dodaje dyrektor 
Gruszczyński. Karta zgłoszenia 
do konkursu zamieszczona jest na 
stronie: www.zlotysamorodek.pl 
w zakładce „festiwal filmowy”.

   Festiwal zadebiutował w ka-
lendarzu wydarzeń filmowych 
w ubiegłym roku. Organizuje 
go Złotoryjski Ośrodek Kultury 
i Rekreacji. Laureaci otrzymują 
nagrody pieniężne i pamiątkowe 
statuetki Złoty Samorodek. Rok 
temu trafiły one do twórców 
„Super Story” (film fabularny), 
„Przystani” (obraz dokumen-
talny), „Fontanny w Choczu” 
(produkcja reklamowa). Jury 
wyróżniło też „Opowieść zło-
toryjską”. Nagrodę Burmistrza 
Złotoryi otrzymał film „Bogdan 
idzie na randkę”.

(as)

Spotykamy się dzisiaj, aby 
radośnie, wesoło i oczywiście 

na sportowo zakończyć 8. edycję 
współzawodnictwa sportowego 
szkół podstawowych w Złotoryi, 
które uczestniczyły w rozgryw-
kach ujętych w kalendarzu Szkol-
nego Związku Sportowego w roku 
szkolnym 2016/2017 – mówił 
Paweł Kulig, główny specjalista 
ds. oświaty w Urzędzie Miejskim 
w Złotoryi.  
   Jak się okazało, pierwsze miej-
sce z wynikiem 1050 punktów 
zajęła SP nr 3 w Złotoryi, drugie 
zaś z wynikiem 995 pkt. SP nr 1 
w Złotoryi. Nagrody w postaci 

sprzętu sportowego ufundował 
ze środków miejskich burmistrz 

Złotoryi. – Za zajęcie 1. miejsca 
szkoła otrzyma sprzęt sportowy na 

kwotę tysiąca złotych, 
za zajęcie 2. miejsca 
sprzęt o wartości 500 zł 
– poinformował szkol-
ne społeczności Kulig. 
   Po części oficjalnej 
uczniowie klas IV-VI 
obejrzeli występ grupy 
tanecznej z Zespołu 
Szkół Ogólnokształ-
cących w Złotoryi, po 
czym przystąpili do 
sportowych zmagań, 
w których tym razem 
mniejszy akcent był po-
łożony na rywalizację, 
a większy na integrację. 

Podzieleni na 3 drużyny, złożone 
zarówno z uczniów jednej, jak i 
drugiej placówki, rywalizowali w 
9 konkurencjach.

(imp)
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Nie wytrzymał bez kółka do końca życia
Prawo jest nadal bezradne wobec piratów drogowych. Jeden z nich, rodem ze Złotoryi, 
choć za swoje występki nie ma już prawa wsiadać za kierownicę do końca życia, swobod-
nie prowadził samochód po jednej z najbardziej ruchliwych ulic w mieście.

Tirem po alkoholu przez miasto
Mocno wstawiony kierowca wielkiej ciężarówki próbował przejechać przez Złotoryję. Zbyt 
szybko – został zatrzymany przez policjantów drogówki.

Czarno po pożarze 
na Szkolnej
Czarne, osmolone ściany, meble, które nadają się tylko na 
śmietnik, wszechobecny smród palonego plastiku – tak 
wygląda mieszkanie na ul. Szkolnej, w którym 10 czerwca 
doszło do pożaru. Zapalił się olej na patelni podczas goto-
wania obiadu. Lokal trzeba będzie remontować. Zamieszki-
wała w nim 3-osobowa rodzina z dzieckiem.

Gęsty dym wydobywający się 
przez okno na II piętrze kamie-

nicy przy ul. Szkolnej 8 i unoszący 
się na klatce schodowej zauważyli 
w sobotę po godz. 18 sąsiedzi. Na-
tychmiast wezwali straż pożarną.
– Zadymienie było silne, strażacy z 
trzech zastępów złotoryjskiej PSP 
oraz z jednostek OSP w Prusicach 
i Zagrodnie musieli przed wejściem 
na klatkę schodową założyć apa-
raty ochrony dróg oddechowych. 
Zagrożenie dla pozostałych miesz-
kańców kamienicy było poważne, 
trzeba było ewakuować 14 osób 
z 9 lokali. Strażacy wynieśli też 
na zewnątrz zwierzęta domowe, 
które przebywały w zadymionym 
mieszkaniu – relacjonuje mł. asp. 
Marcin Grubczyński z Komendy 
Powiatowej PSP w Złotoryi.
   Lokatorka z mieszkania, w którym 
wybuchł pożar, sama próbowała 
sama gasić rozprzestrzeniające się 
płomienie, ale bezskutecznie. Stra-
żacy ewakuowali ją na zewnątrz. 
Wymagała udzielenia pierwszej 
pomocy, bo czuła się słabo. Karetka 
pogotowia ratunkowego przewio-
zła ją do szpitala. Nie odniosła 
poważniejszych obrażeń, opuściła 
placówkę na następny dzień.
   Pozostali lokatorzy mogli wrócić 
do swoich mieszkań dopiero po 
mniej więcej dwóch godzinach, gdy 
strażacy ugasili ogień, przewietrzyli 
budynek i byli pewni, że nie ma 
zagrożenia dla ludzi, m.in. w postaci 
gazów trujących.

Wg straży pożarnej, przyczy-
ną pożaru było niezachowanie 
ostrożności przy przygotowywaniu 
posiłku i pozostawienie garnka na 
włączonym palniku gazowym. 
Nieoficjalnie wiemy, że lokatorka 
pozostawiła patelnię z frytkami bez 
dozoru na ogniu. Musiał zapalić 
się olej, a od niego stojąca obok 
plastikowa krajalnica. Gdy kobieta 
wróciła do kuchni i spostrzegła, co 
się dzieje, prawdopodobnie zare-
agowała odruchowo, ale niepra-
widłowo – zaczęła gasić patelnię 
wodą. Gorzej wybrać nie mogła 
– ogień rozlał się po pomieszczeniu 
kuchennym, a ona może mówić 
o dużym szczęściu, że nie uległa 
poważnemu poparzeniu.
   Straż wstępnie oszacowała straty 
na 100 tys. zł. Jak się okazało po 
kilku godzinach, ogień nie wy-
rządził tak wielu szkód, co dym. 
Pomieszczenia są czarne, ze smo-
listym nalotem. Wszystko trzeba 
malować. Jeszcze podczas akcji 
gaśniczej na ul. Szkolnej 8 pojawił 
się burmistrz Złotoryi i przed-
stawiciel RPK, które zarządza 
należącym do miasta budynkiem. 
Burmistrz zaproponował lokal za-
stępczy rodzinie na czas remontu, 
ale ta odmówiła. – Poszkodowani 
mają gdzie mieszkać, przeniosą się 
tymczasowo do rodziny. Jesteśmy 
cały czas jednak gotowi do udzie-
lenia pomocy – usłyszeliśmy od 
przedstawiciela RPK.

(as)

Przyjechali z Legnicy kraść czekoladę
Dwaj legniczanie, mający już na koncie duże problemy z wymiarem sprawiedliwości, zosta-
li przyłapani w Złotoryi na kradzieży czekolady. 20 tabliczek zgarniętych ze sklepowej półki 
jednego ze złotoryjskich dyskontów spożywczych pierwszego z nich kosztowało powrót 
do ośrodka resocjalizacyjnego, drugi od razu trafił do zakładu karnego. Tam poczekają na 
wyrok za słabość do słodkiego przysmaku.

Mężczyzn próbował zatrzy-
mać pracownik ochrony w 

dyskoncie. Udało się z jednym. 
O kradzieży artykułów spożyw-
czych ochroniarz poinformował 
telefonicznie oficera dyżurnego 
Komendy Powiatowej Policji w 
Złotoryi. Drugi z podejrzanych 
mężczyzn zdążył się oddalić ze 
sklepu. Nie za daleka – szybko 
został zatrzymany przez patrol 
policji.
   Mężczyźni okazali się miesz-

kańcami Legnicy. Ich łupem padło 
ponad 20 tabliczek czekolady na 
łączną wartość prawie 200 zł.
– Podczas wykonywania czynno-
ści policjanci ustalili, że jeden z 
nich, 20-latek, jest poszukiwany 
przez wymiar sprawiedliwości 
w celu odbycia kary aresztu, z 
kolei drugi, 17-latek, samowolnie 
oddalił się z placówki resocjaliza-
cyjno-wychowawczej. Młodszy z 
nich został jeszcze tego samego 
dnia przewieziony do ośrodka, z 

którego uciekł, natomiast starszy 
został przetransportowany do 
zakładu karnego – mówi st. post. 
Dominika Kwakszys, oficer pra-
sowy złotoryjskiej policji.
   Kradzież czekolady za 200 zł to 
wykroczenie. Sprawa znajdzie swój 
finał w sądzie, do którego zostanie 
skierowany wniosek o ukaranie. 
Zgodnie z kodeksem wykroczeń, 
sprawcom grozi kara aresztu, ogra-
niczenia wolności lub grzywny.

(as)

Łapki na kierownicy – tak trzeba kierować
W powiecie złotoryjskim ruszyła ogólnopolska kampania profilaktyczna pod hasłem „Łapki 
na kierownicę”. Ma na celu przeciwdziałanie zagrożeniom, jakie niesie za sobą używanie 
podczas kierowania pojazdem telefonu komórkowego trzymanego w ręku.

Nawet sześciokrotnie zwiększa 
się prawdopodobieństwo 

wypadku, gdy odbieramy telefon 
podczas kierowania pojazdem – 
ostrzega st. post. Dominika Kwak-
szys, oficer prasowy złotoryjskiej 
policji. Korzystanie z telefonu to 
nie tylko odbieranie rozmów, ale 
też wybieranie numerów czy pi-
sanie sms-ów. Takie zachowanie 
stwarza duże niebezpieczeństwo w 
ruchu drogowym, gdyż kierowca 
zajęty telefonem ma rozproszoną 
uwagę i dużo gorzej kontroluje 
sytuację na drodze. Dodatkowo 
nie trzyma pewnie kierownicy i 

trudno mu zmieniać biegi.
   Tylko w 2016 roku policjanci za 
tego typu wykroczenie ukarali na 
terenie kraju blisko 92 tys. kierow-
ców. Przypomnijmy, że grozi za to 
mandat w wysokości 200 złotych 
i 5 punktów karnych.
   Kampania wspierana jest także 
działaniami kontrolnymi, podczas 
których dolnośląscy policjanci 
przypominają kierującym o za-
grożeniach wynikających z ko-
rzystania z telefonu trzymanego 
w ręku podczas jazdy. Przekazują 
także kierowcom przygotowane w 
ramach kampanii ulotki.

 Nawet 6-krotnie zwiększa się 
prawdopodobieństwo wypadku, 
gdy odbierasz telefon.
 Średnio na 5 sekund rozpra-
szasz się, odbierając telefon. W 
tym czasie przy prędkości 100 
km/h pokonujesz 140 metrów.
 Średnio 12 sekund zajmuje 
wybranie numeru. Przy prędkości 
100 km/h pokonujesz w tym czasie 
330 metrów.
 Około 1 sekundy potrzebujesz, 
by zauważyć zagrożenie i na nie 
zareagować. Przy prędkości 100 
km/h przejedziesz w tym czasie 
28 metrów.

(ask)

37-letni mieszkaniec Szprotawy 
wpadł tuż po godz. 7 rano. 

Prowadził ciągnik siodłowy marki 
volvo z naczepą. Jechał ul. Grun-
waldzką i przekroczył dozwoloną 
prędkość. Miał pecha, bo z rada-
rem stali tam akurat funkcjonariu-
sze złotoryjskiej drogówki.
– Podczas wykonywania czynności 
policjanci wyczuli od mężczyzny 

woń alkoholu, dlatego postanowili 
poddać go badaniu alkomatem. 
Wynik był jednoznaczny – prawie 
0,5 promila. Policjanci zatrzymali 
należący do kierującego dokument 
prawa jazdy oraz uniemożliwi-
li mu dalszą jazdę – mówi st. 
post. Dominika Kwakszys, oficer 
prasowy Komendy Powiatowej 
Policji w Złotoryi.

   Prowadzenie pojazdu po użyciu 
alkoholu, czyli gdy badanie alko-
matem pokaże wynik w granicach 
0,2-0,5 promila, jest wykrocze-
niem. Grozi za nie kara aresztu 
lub grzywny oraz środek karny 
w postaci zakazu prowadzenia 
pojazdów na okres od 3 miesięcy 
do 6 lat.

(as)

46-letni złotoryjanin, który kie-
rował volkswagenem golfem, 

został zatrzymany do kontroli 
drogowej w samo południe w 
środę przed Bożym Ciałem. Trafił 
na patrol drogówki na ul. Słowac-
kiego. Podczas czynności kontro-
lnych okazało się, że kierowca 
nie zastosował się do sądowego 
orzeczenia o dożywotnim zakazie 

prowadzenia pojazdów. Ale to 
nie koniec jego ignorancji dla 
przepisów prawa – poruszał się 
samochodem bez wymaganych 
ważnych badań technicznych 
i nie posiadał aktualnej polisy 
OC.
– Mężczyzna za zlekceważenie 
zakazu prowadzenia pojazdów, 
które jest przestępstwem, odpowie 

teraz przed sądem. Zgodnie ze 
znowelizowanymi przepisami ko-
deksu karnego, które obowiązują 
od 1 czerwca tego roku, grozi mu 
kara do 5 lat więzienia. Przypo-
mnijmy, że dotychczas były to 3 
lata – tłumaczy st. post. Dominika 
Kwakszys, rzecznik prasowy zło-
toryjskiej policji.

(as)
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Podwale będzie zamknięte
Drogowcy biorą się za nawierzchnię ul. Sienkiewicza w Złotoryi – remont prawdopodobnie rozpocznie się jeszcze w tym miesiącu. To oznacza kolejne 
utrudnienia w poruszaniu się samochodem po mieście, a także wyłączenie parkingów na Podwalu.

Kto wybuduje obwodnicę Złotoryi?
Aż 11 firm jest zainteresowanych wybudowaniem pierwszego odcinka obwodnicy Złotoryi.

Zamiatarka za droga dla RPK
Rejonowe Przedsiębiorstwo Komunalne nie kupi w pierwszym przetargu zamiatarki do sprzątania złotoryjskich ulic i 
chodników. Spółka unieważniła postępowanie, bo wpłynęła tylko jedna oferta na dostawę specjalistycznego sprzętu, i to 
w dodatku zbyt droga.

Więcej informacji i zdjęć – na naszym portalu www.zlotoryjska.pl. Zapraszamy.

Odszedłeś nam z oczu, ale zostałeś na zawsze 
w naszych sercach

Wszystkim tym, którzy byli z nami w najtrudniejszych chwilach,
dzielili z nami smutek i żal, okazali wiele serca, 

współczucia i życzliwości,
służyli wsparciem i pomocą oraz tak licznie uczestniczyli 

w mszy św. i ceremonii pogrzebowej

ś.p. STANISŁAWA STALSKIEGO
serdeczne podziękowania składają 

Żona, Córka i Syn z rodzinami

Gazownia zamyka 
ul. Żeromskiego
Od poniedziałku czekają nas poważne utrudnienia w ruchu 
w centrum miasta. Zamknięta zostanie na kilka dni ul. Że-
romskiego – prace modernizacyjne na sieci będzie prowa-
dzić Polska Spółka Gazownictwa.

Żeromskiego zostanie wyłą-
czona z ruchu od 26 do 30 

czerwca. Roboty ziemne będą 
też prowadzone na pl. Niepodle-
głości, więc wykopów nie będzie 
można objechać przez parking na 
zapleczu złotoryjskiego ośrod-
ka kultury. Objazd do Rynku 
wyznaczony został ulicami Ko-
nopnickiej i Bohaterów Getta 

Warszawskiego.
   W pierwszych dniach lipca pra-
ce na sieci gazowniczej przeniosą 
się do Rynku. Roboty będą pro-
wadzone połówkowo, tzn. tylko 
na części jezdni, więc Rynek bę-
dzie otwarty dla pojazdów, choć 
mogą być utrudnienia w ruchu w 
parkowaniu.

(as)

RPK ogłosiło przetarg na dosta-
wę fabrycznie nowej zamia-

tarki uliczno-chodnikowej 
w maju tego roku. Ma to 
być urządzenie wielofunk-
cyjne, które będzie służyło 
nie tylko do zamiatania, ale 
również do posypywania 
chodników piaskiem, ich 
odchwaszczania czy kosze-
nia trawy.
– Chcemy kupić pojazd, 
który będzie służył spółce 
do utrzymywania terenów 
zielonych przez cały rok, 
dlatego zamówiliśmy kilka modu-
łów: do zamiatania, do koszenia i 

szczotkę do odchwaszczania. Bę-
dzie też można zamontować na nim 

niewielki pług – tłumaczy Paweł 
Macuga, wiceprezes RPK.

   Spółka komunalna przeznaczyła 
na zakup pojazdu 381 tys. zł. Tym-

czasem w przetargu wpłynęła 
jedna oferta, od firmy Karcher, 
która zaproponowała zamia-
tarkę o 102 tys. zł droższą niż 
zakładało RPK. Przetarg więc 
unieważniono, a 14 czerw-
ca ogłoszone zostało drugie 
postępowanie przetargowe. 
– Złagodziliśmy wymagania 
serwisowe – twierdzi wicepre-
zes Macuga – mamy więc na-
dzieję, że to zachęci do udziału 
w przetargu większą liczbę 

producentów, którzy przedstawią 

oferty na naszą kieszeń.
   Tym razem złotoryjska spółka 
wymaga 36-miesięcznego okresu 
gwarancji na sprzęt. Dodajmy też, 

że zamiatarka ma być pojazdem 
lekkim, o dopuszczalnej masie cał-
kowitej do 3,5 t, który będzie mógł 
wjechać na chodnik i nie zniszczy 
go. Musi być też wąska (110-120 
cm szerokości), a także przegu-
bowa, co zapewni jej zwrotność 
wystarczającą do poruszania się i 
pracy w ciasnych ulicach.
   RPK czeka na nowe oferty do 
27 czerwca. (as)

W zeszłym tygodniu w siedzi-
bie Dolnośląskiej Służby 

Dróg i Kolei we Wrocławiu otwar-
to oferty złożone w przetargu na 
obwodnicę. Ceny, które podały 
firmy, są bardzo zróżnicowane: 
od 36 do 52 mln zł.
– Wykonawcę obwodnicy pozna-
my w sierpniu tego roku. Do tego 
czasu będzie trwała analiza ofert. 
Przy wyborze wykonawcy DSDiK 

będzie brała pod uwagę nie tylko 
cenę – warunkiem wyboru jest też 
udzielenie 5-letniej gwarancji na 
drogę – mówi Andrzej Ostrowski, 
wiceburmistrz Złotoryi. 
   Przetarg został ogłoszony w 
lutym tego roku w formule „za-
projektuj i wybuduj”. Obejmuje 
tylko I etap budowy obwodnicy, 
czyli fragment drogi o długości 
5 km od trasy wojewódzkiej 363 

Złotoryja-Jawor do drogi powiato-
wej nr 2610D (Złotoryja-Wilków). 
Cała obwodnica ma liczyć 8 km i 
kończyć się w pobliżu Jerzmanic-
Zdroju skrzyżowaniem z drogą 
wojewódzką nr 328 w kierunku 
Jeleniej Góry.
   Obwodnica ma prowadzić poza 
terenem zabudowanym. Powsta-
nie jako droga jednojezdniowa o 
dwóch pasach ruchu, każdy szeroki 

na 3,5 m, do tego 1,5-metrowej 
szerokości pobocza. Zacznie się 
rondem na DW 363 w pobliżu 
Kozowa. Będzie ono zlokalizo-
wane ok. 600 m od skrzyżowania 
DW 363 z DW 364 Legnica-Zło-
toryja. Od ronda poprowadzi mo-
stem ponad Kaczawą w kierunku 
stawu osadowego po zakładach 
Lena, omijając łukiem Kopacz. 
Przeprawa przez rzekę będzie 

miała długość przynajmniej 180 
m i zostanie obudowana ekranami. 
Dalej obwodnica pobiegnie przez 
złotoryjską podstrefę Legnickiej 
Specjalnej Strefy Ekonomicznej. 
Zakończy się rondem w pobliżu 
Wilkowa, zbudowanym w po-
bliżu „Wilczej Góry” w miejscu 
obecnego skrzyżowania dróg po-
wiatowych Złotoryja-Wilków oraz 
Sępów-Leszczyna. (as)

Ulica Sienkiewicza to frag-
ment drogi wojewódzkiej 

328. Administruje nią Dolnoślą-
ska Służba Dróg i Kolei we Wro-
cławiu. Miała być remontowana 
już w ubiegłym roku, ale DSDiK 
zdecydowała, że najpierw zmo-
dernizuje ul. Wojska Polskiego. 
Remont nawierzchni na ponad 
160-metrowym odcinku ul. Sien-
kiewicza będzie kosztował bez 
mała 420 tys. zł.
   W tej chwili trwają ostatnie 

uzgodnienia dotyczące tymcza-
sowej organizacji ruchu. Urząd 
Miejski w Złotoryi zapewnia, że 
objazdy będą mniej uciążliwe 
dla kierowców w porównaniu do 
remontu ul. Wojska Polskiego, 
m.in. w związku z otwarciem 
mostu na Chojnowskiej. Drogo-
wcy nie wyłączą ul. Sienkiewicza 
całkowicie z ruchu – wymiana 
nawierzchni będzie prowadzona 
połówkowo, tzn. rozkopany 
zostanie tylko jeden pas jezdni. 

Drugi będzie w tym czasie udo-
stępniony dla pojazdów – przy 
ograniczonej prędkości. Będą 
mogły się nim poruszać samocho-
dy w kierunku Jeleniej Góry. Z 
kolei dla kierowców jadących od 
Wojska Polskiego lub Kościuszki 
w stronę Legnicy będzie popro-
wadzony objazd ul. Podwale, a 
następnie Krzywoustego.
   W związku z objazdem, na ul. 
Podwale wyłączony tymczasowo 
zostanie z użytkowania parking. 

Ruch będzie się odbywał jednokie-
runkowo, za wyjątkiem krótkiego 
odcinka pomiędzy parkingiem za 
hotelem a pl. Reymonta.
Przy okazji remontu nawierzchni 
na ul. Sienkiewicza Rejonowe 
Przedsiębiorstwo Komunalne wy-
mieni sieć wodociągową i kanali-
zację deszczową znajdujące się pod 
asfaltem. Złotoryjski ratusz chce 
też poszerzyć wjazd z ul. Staszica 
w ul. Krzywoustego. Przypomnij-
my, że teren został przygotowany 

pod tę niewielką inwestycję kilka 
miesięcy temu, gdy miasto przesu-
nęło mur oporowy.
   Przetarg na Sienkiewicza wygra-
ła ta sama firma co w przypadku 
Wojska Polskiego – Przedsię-
biorstwo Budowy Dróg i Mostów 
Kobylarnia SA.
   O konkretnym terminie rozpo-
częcia robót drogowych będziemy 
informować na naszym portalu: 
www.zlotoryjska.pl.

(as)
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Stadion z bieżnią z Ameryki
Prace przy modernizacji stadionu przebiegają według harmonogramu, nie mamy opóź-
nień, półmetek przekroczyliśmy w maju – zapewnia złotoryjski ratusz. Obiekt jest jeszcze 
„goły”, bez murawy i bieżni, ale ta ostatnia płynie właśnie statkiem ze Stanów Zjednoczo-
nych, a trawa dla piłkarzy Górnika spokojnie dorasta na uprawie pod Szczecinkiem. Inwe-
stycja ma być gotowa w połowie wakacji.

Wykonawca ma już 60 proc. 
prac za sobą. Sprzyja mu 

pogoda, która była dotąd naj-
większym wrogiem moderni-
zacji. – Trochę nas wstrzymała 
długa zima i deszczowa wiosna 
– przyznaje Grzegorz Ochocki z 
firmy Bud-Ziem, która realizuje 
miejską inwestycję.
   Pod stadionem jest już ułożo-
ny system rur do drenażu, które 
będą odprowadzały nadmiar 
wody do studni. W utrzymaniu 
dobrego stanu murawy pomogą 

też zraszacze chowane w płycie 
głównej. Mają być oszczędne w 
użytkowaniu dzięki zamknięte-
mu obiegowi. Co więcej, obiekt 
będzie w zasadzie niezależny od 
miejskiej sieci wodociągowej, bo 
w trakcie modernizacji wykonany 
został przy ogrodzeniu 7-metrowy 
odwiert. Woda z tego ujęcia będzie 
służyła do zraszania murawy.
   Od miesiąca schnie betonowy 
fundament pod bieżnię. Beton 
właśnie uzyskał maksymalną 
wytrzymałość. Poliuretanowa 

nawierzchnia przyjedzie aż ze Sta-
nów Zjednoczonych. – Kontener z 
bieżnią już płynie przez Atlantyk 
do Gdyni. Zamówiliśmy ją u jed-
nego z najlepszych producentów 
na świecie – dodaje wykonawca. 
Przyklejenie poliuretanowej na-
wierzchni dla biegaczy będzie 
prawdopodobnie największym 
wyzwaniem nadchodzących tygo-
dni. Nie dość, że musi być równa, 
to jeszcze pogoda powinna być 
idealna: bez deszczu, z odpowied-
nią temperaturą powietrza.

   Na trybunie głównej na kibiców 
czeka już 220 niebieskich krze-
sełek. Ratusz nie zaryzykował 
większej ilości, bo jak się okazało 
podczas prac modernizacyjnych, 
skarpa pod trybuną zbudowana 
jest z materiałów rozbiórkowych. 
Trzeba było ją przeprofilować i 
wzmocnić tzw. geokratą. Pięcio-
rzędowe trybuny zamontowane 
też będą po przeciwnej stronie 
boiska, przy rzece. Razem na wy-
remontowanym stadionie ma być 
480 miejsc siedzących, do których 
będą prowadziły chodniki z kostki 
betonowej.
   Prace pełną parą idą też w 
budynku szatniowym, choć i tu 
problemów nie brakuje. Podobnie 
jak skarpa pod trybuną główną, 
zbudowany jest on w dużej czę-
ści z materiałów rozbiórkowych. 
Część ścianek postawiono od 
nowa, by wydzielić dodatkowe 
pomieszczenia i by wnętrze było 
bardziej funkcjonalne. Wyzwa-
niem były też krzywe ściany, które 
nie trzymały pionu.
   O tym, czy modernizacja stadionu 
będzie sukcesem, zdecyduje m.in. 
to, czy trawa na płycie głównej 
o wymiarach 64 na 100 metrów 
dobrze się przyjmie. Od września 
zeszłego roku na zapleczu boiska 
głównego jest hodowana tzw. 
warstwa wegetacyjna z całym eko-
systemem potrzebnym dla wzrostu 
młodej trawy. To jeden z bardziej 
wrażliwych elementów całej 
inwestycji. Utrzymanie murawy 
będzie początkowo kosztować 
przynajmniej kilkadziesiąt tysięcy 
złotych rocznie. Ile? Na razie trwa 
szacowanie. Prawdopodobnie 
ratusz zdecyduje się, by w pierw-
szym roku wynająć specjalistycz-
ną firmę do pielęgnacji trawnika. 
– Trawa będzie polska, będzie 
miała paszport, czyli instrukcję 
obsługi z opisem tego, jaki ma 
wiek, ile razy ją kosić czy jak 
często nawadniać. Już rośnie od 
kilku miesięcy pod Szczecinkiem. 
Przetransportowana zostanie w 
rolkach na 4 tirach – tłumaczy 
Grzegorz Ochocki.
   Stadion po remoncie będzie 
monitorowany i ogrodzony meta-
lowymi przęsłami, więc przestanie 
go szpecić betonowy parkan. Po 
awansie piłkarzy Górnika Złoto-
ryja do IV ligi będzie to jedno z  
najnowocześniejszych i najład-
niejszych boisk w tej grupie roz-

grywkowej. Jak podkreśla jednak 
Katarzyna Iwińska, naczelnik Wy-
działu Funduszy Zewnętrznych 
i Obsługi Inwestora w Urzędzie 
Miejskim w Złotoryi, stadion 
będzie miał charakter obiektu 
wielofunkcyjnego, z naciskiem 
na lekką atletykę. Do dyspozycji 
sportowców będzie oddana 400-
metrowa poliuretanowa bieżnia 
z czterema torami okrężnymi i 
sześcioma prostymi do sprintu. Na 
terenie obiektu pojawią się także 
m.in. skocznie do skoku wzwyż, o 
tyczce, w dal i trójskoku oraz rzut-
nia do rzutów oszczepem. Miasto 
będzie się starało o certyfikat 
Polskiego Związku Lekkiej Atle-
tyki. Umożliwi on rozgrywanie w 
Złotoryi zawodów pod auspicjami 
PZLA, których wyniki będą ofi-
cjalnie uznawane. Dlatego prace 
przy budowie bieżni prowadzone 
są z zegarmistrzowską precyzją. 
Na płycie stadionu ustawione 
są specjalne urządzenia, tzw. 
tachimetry, które mierzą różnice 
poziomu z cyfrową dokładnością. 
To ważne, bo przy certyfikowaniu 
stadionu przez PZLA będzie się 
liczył każdy milimetr – związek 
przyśle do Złotoryi swojego geo-
detę, który sprawdzi, czy boisko 
jest idealnie równe. Dodajmy, że 
dotąd płyta pozostawiała wiele 
do życzenia – ponoć różnica mię-
dzy najwyższym a najniższym 
punktem na trawie wynosiła ok. 
20 cm…
– Docelowo ma być to jeden 
spójny kompleks rekreacyjny, 
którym będzie zarządzać Hala 
Sportowa „Tęcza” w Złotoryi. 
Mamy nadzieję, że klub Górnik 
wróci do dobrych tradycji lekko-
atletycznych. Na tym stadionie 
w przeszłości zaczynał treningi 
mistrz świata w pchnięciu kulą 
Edward Sarul. Chcielibyśmy, 
że wyrosła na tym obiekcie 
ekipa młodych lekkoatletów, bo 
talentów i dobrych trenerów w 
Złotoryi nie brakuje. Inwestycja 
jest prowadzona w ramach Pro-
gramu Rozwoju Infrastruktury 
Lekkoatletycznej i ma dotację 
Ministerstwa Sportu i Turystyki 
w wysokości 1,3 mln zł, więc na 
pewno PZLA będzie tu chciało 
zrobić oficjalne otwarcie, na 
którym pojawią się największe 
gwiazdy polskiej lekkiej atletyki 
– informuje Katarzyna Iwińska.

(as)
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Wulkany bez triathlonu, ale nadal ekstremalne
W sobotę do Złotoryi zjadą biegacze z całej Polski, by wystartować w jednej z najbardziej ekstremalnych imprez w kraju. Będzie to 8. edycja Biegu Szla-
kiem Wygasłych Wulkanów. Czy ostatnia? Zawody, choć nadal mają gwarantować mocną przygodę, a na trasie nie zabraknie nowych atrakcji, nie będą 
już miały takiego rozmachu jak w latach poprzednich. Na dodatek wokół biegu pojawia się coraz więcej kontrowersji w związku z jego finansowaniem.

Organizatorzy zarzucają wcześniejsze 
plany i rezygnują z triathlonu ekstre-

malnego, który po raz pierwszy pojawił się 
w programie zaledwie rok temu. Pierwszy 
powód tej decyzji to remont stadionu 
Górnika. – Komplikuje nam bardzo przy-
gotowanie trasy dla rowerów, nie mam 
ich po prostu którędy puścić – tłumaczy 
Mirosław Kopiński, pomysłodawca i dy-
rektor Wulkanów. – Poza tym na triathlon 
nie ma zbyt wielu chętnych, raptem ok. 30 
osób – dodaje.
   Zostaje natomiast obok biegu głównego 
sobotni dystans na 7 km, czyli Wulkany 
w krótszej wersji. Na trasie mają się poja-
wić całkiem nowe przeszkody. Kopiński 
zapowiada, że i tym razem przygotuje coś 
wyjątkowego dla biegaczy poszukujących 
ekstremalnych przygód. Ma to być m.in. 
małpi gaj, który będzie wymagał nie tylko 
silnych nóg, ale i rąk. Ma być też lot na linie 
nad błotem oraz strzelanie do balonów, z 
rundami karnymi za niecelne oko. Biegacze 

będą mieli też powtórkę z roku ubiegłego 
w postaci przejścia „pod wiszącą wodą” na 
wodospadzie w Jerzmanicach-Zdroju.
   Na bieg zapisać się będzie można jeszcze 
w dniu imprezy w biurze zawodów znaj-
dującym się w lokalu „Pralnia” przy ul. 
Szkolnej. W zawodach ma wziąć udział 
80 dzieci oraz ok. 550 biegaczy dorosłych, 
w tym 400 w niedzielnym biegu głównym 
na 13 km. Wybiegną z Rynku, przebiegną 
obok ogólniaka i stadionu w kierunku 
Jerzmanic. Tam zawrócą i pobiegną z 
powrotem na ul. Kolejową, aby zjechać 
po mokrej folii. – Cofamy ludzi na zjazd 
ze względów bezpieczeństwa, folia na 
początku trasy, gdy grupa jest zwarta, to 
zbyt duże ryzyko wypadku – wyjaśnia 
dyrektor biegu.

Radni: niech organizator  
poszuka sponsorów
Kopiński zapowiada, że impreza i tym 
razem nie zawiedzie widowiskowością. 

Tymczasem w Złotoryi coraz częściej mówi 
się nieoficjalnie, że mimo atrakcyjności 
zawodów, może to być jednak ostatni Bieg 
Wulkanów. Powodem miałaby być m.in. 
nieprzychylna atmosfera dla biegu, którą 
kreuje grupa radnych miejskich. Podczas 
majowej komisji gospodarczej kilku z nich, 
przy okazji dyskusji nad oszczędnościami 
w budżecie miejskim, wprost zarzuciło, że 
miasto zbyt rozrzutnie dofinansowuje nie-
które imprezy, w tym właśnie Wulkany oraz 
sierpniowy biwak historyczny. Zażądali 
ich jasnego rozliczenia. – Jeśli organizator 
robi taki bieg, to niech ponosi koszty, a nie 
wszystko ceduje na urząd miejski – mó-
wiła Irena Mundyk. Do chóru krytyków 
dołączyli Władysław Grocki i Agnieszka 
Zawiślak. – Organizatorzy tych imprez 
mogą pozyskać sponsorów, trochę bardziej 
się zaangażować. Teraz wygląda to tak, że 
to urząd miejski jest organizatorem – dodała 
ta ostatnia. Żaden z radnych na komisji nie 
stanął w obronie Wulkanów.

Burmistrz: kto ma pomysł  
na lepszą imprezę?
Jak faktycznie wyglądało wsparcie 
miasta dla Wulkanów w ostatnich 
latach? W 2014 r., a więc jeszcze 
w poprzedniej kadencji samorządu, 
organizator biegu mógł liczyć na 
nieco ponad 14 tys. zł dofinanso-
wania. Dwa lata temu bieg dostał 
już ponad 2 razy więcej, 32 750 zł. 
W imprezie miało wystartować ok. 
820 osób, a miasto dało na koszulki 
z nadrukiem, puchary, nagrody i 
napoje. Rok temu bieg dostał naj-
więcej pieniędzy z kasy miejskiej ze 
wszystkich imprez organizowanych 
w Złotoryi – miasto wsparło 7. edy-
cję Wulkanów kwotą 52 697 zł. Za 
te pieniądze organizator miał kupić 
przede wszystkim koszulki z nadru-
kiem dla 870 dorosłych i 220 dzieci, 
medale, ze środków miejskich opła-
cono też toalety, ochronę, spikera i 
ratowników medycznych.
   W tym roku ratusz zmniejszył dota-
cję dla biegu do 35 tys. zł. – Wsparli-
śmy w ostatnich latach organizatora 
większymi środkami, założenie było 
jednak takie, że będzie szukał w 
przyszłości pieniędzy w innych 
źródłach. Decyzję o zmniejszeniu 
dofinansowania podjęliśmy wiele 
tygodni temu, szacując potencjał, 
jakim dysponuje organizator – tłu-
maczy burmistrz Robert Pawłowski, 
który nie ukrywa jednak, że postawa 
radnych jest dla niego nie do końca 
zrozumiała. – Słyszę, że za dużo 
dajemy na bieg, za dużo na piknik… 
Pytam się więc: ile to będzie nie 
„za dużo”? Myślę, że sytuacja w 
mieście dojrzała do tego, by zapytać 
się podczas publicznej debaty, które 
imprezy robimy i za ile. Nie upieram 
się akurat przy biegu czy biwaku. 
Jeśli ktoś ma inny ciekawy pomysł 
na imprezę podobnego kalibru, niech 
zaproponuje – dodaje burmistrz.

Organizator: chcę przekazać  
bieg instytucji miejskiej
Sam Kopiński rozwiewa pogłoski o tym, 
że będą to ostatnie Wulkany w Złotoryi. 
– Jak się komuś urodziło dziecko, to się 
go tak szybko nie pozbędzie – żartuje. 
Ale przyznaje też, że impreza potrzebuje 
nowej odsłony i większego zaangażowa-
nia instytucji miejskich. – W tej formule, 
co jest obecnie, nie będę już robił biegu. 
Jestem zmęczony reakcjami ludzi. Komuś 
się wydaje, że po zawodach wyjeżdżam 
mercedesem. A ja ledwo spinam finansowo 
imprezę. Do pierwszych dwóch edycji biegu 
dołożyłem z własnej kieszeni jakieś 70 tys. 
zł. Gdy miałem dobrze funkcjonującą firmę, 
mogłem sobie na to pozwolić. Dzięki temu 
udało się rozkręcić największą imprezę w 
tym mieście – dodaje.
   Twórca Wulkanów zapewnia, że ma parę 
pomysłów, żeby bieg uratować. Jeden z nich 
to powierzenie jego organizacji urzędowi 
miasta lub ośrodkowi kultury. – Od kilku 
lat wyrażam chęć przekazania imprezy. 
Wtedy skupiłbym się na budowie trasy, 
na promocji biegu, bo to robię z pasji. A 
sprawami organizacyjnymi, wszystkimi 
formalnościami, księgowością zajęłaby się 
któraś z instytucji miejskich. Bo organizacja 
tego biegu to praca na cały etat – podkreśla 
Kopiński.

Dyrektor: zorganizujemy bieg,  
ale po swojemu
Zbigniew Gruszczyński, dyrektor Złotoryj-
skiego Ośrodka Kultury i Rekreacji, tym 
pomysłem nie wydaje się mocno zaskoczo-
ny. – Możemy zrobić bieg, dlaczego nie. To 
dobra impreza, biorąc pod uwagę ogromną 
liczbę uczestników, szkoda by było, gdyby 
się nie odbyła w kolejnym roku – mówi. 
Jest tylko jedno „ale”. – Musimy mieć 
wolną rękę przy jego organizacji, tak jak 
w przypadku rajdu rowerowego z okazji 3 
maja, który przejęliśmy od pomysłodaw-
ców. Skoro od początku do końca odpowie-
dzialność za bieg bierzemy my, robimy to 
po swojemu. Oczywiście dofinansowanie 
z urzędu miasta na bieg też trafi w takim 
wypadku do nas. Moglibyśmy współpra-
cować z dotychczasowym organizatorem, 
np. w sprawie budowy trasy, ale ostatnie 
słowo należałoby zawsze do nas – dodaje 
szef ZOKiR-u.
   Kilka tygodni temu Złotoryję obiegła 
wiadomość, że z krajobrazu kulturalnego 
miasta znika po 5 latach zlot fanów Ewy 
Farnej, impreza tradycyjnie organizowa-
na podczas wakacji. O jej przeniesieniu 
do Lubina zdecydował pomysłodawca i 
główny organizator Bartosz Łoś. Czy taki 
sam scenariusz czeka Bieg Wulkanów? 
Mirosław Kopiński zarzeka się, że nie ma 
takiej możliwości, by przenieść zawody 
gdzie indziej. – Ze względu na walory 
terenowe – tłumaczy. – W Złotoryi mamy 
naturalne zaplecze, przyroda sama stworzy-
ła arenę do biegu, ludzie to kochają. Chcę 
ratować bieg tu, w Złotoryi, a nie wywozić 
go na zewnątrz. Za żadne pieniądze tego nie 
zrobię – dodaje.

(as)
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Wznosili w górę ręce
Koncert „Pan mój i Bóg mój” wypełnił kościół Mariacki po same brzegi. Schola parafialna i o. 
Łukasz Buksa przenieśli zebranych w niezwykłą podróż, w mglistą krainę światła i muzyki.

Szkoła w Rokitnicy już po „70”
Przeszło 150 osób uczestniczyło w obchodach 70-lecia Szkoły Podstawowej w Rokitnicy. Były wspomnienia i łzy  
wzruszenia, ale przede wszytkim spotkania po latach.

Uroczystość zorganizowano w 
sali WDK w Rokitnicy, gdzie 

zebrali się absolwenci, nauczycie-
le, uczniowie oraz władze gminy, 

by uczcić jubileusz placówki. 
Uroczystość była ostatnim etapem 
i podsumowaniem rocznej pracy, 
w wyniku której na terenie szkoły 

odbywało się wiele imprez, m.in. 
zasadzenie pamiątkowego drzew-
ka, realizacja projektów uczniow-
skich związanych z poznawaniem 
historii szkoły, konkursy plastycz-
ne: „Moja szkoła“ , „Mój szkolny 
kolega“ oraz konkurs poetycki 
„Poezja nie zna granic“, w któ-
rym znalazły się teksty poetyckie 
uczniów i absolwentów nagrodzo-
ne na konkursach ogólnopolskich, 
a nawet międzynarodowych.
   W odświętnie przystrojonej sali 
wręczono wiele podziękowań i 
dyplomów uznania dla absolwen-
tów, nauczycieli, władz gminy, 
przyjaciół szkoły i sponsorów.

przestrzeni 70 lat. Zgromadzone w 
jednej z klas kroniki ze zdjęciami 
przywoływały liczne wspomnie-
nia, tym bardziej, że czasami wielu 
osobom trudno było się rozpoznać 
na fotografiach z minionych lat.
   Nie zabrakło okazałego tortu 
przedstawiającego budynek szko-
ły, który wzbudził u wszystkich 
podziw. 

(imp)

   Specjalnie na tę wyjatkową 
okazję przygotowano spektakl 
teatralny, ukazujący szkołę na 

Wyciąga młodzież z wirtualnego świata
Było wzruszenie i radość, była satysfakcja i zadowolenie – w auli Liceum Ogólnokształcącego w Złotoryi odbył się benefis 
Katarzyny Łuc, nauczycielki wychowania fizycznego w ogólniaku.

Bohaterka popołudnia uczy w 
złotoryjskim LO od 14 lat. 

Spod jej ręki wyszła spora rzesza 
uczniów. – Nigdy się nie zastana-

wiałam, ilu… Tysiąc, może więcej 
– mówi.
   Benefis zorganizowali uczniowie 
z teatru Mimo Wszystko, pod kie-
rownictwem Jolanty Zarębskiej. 
Były więc wiersze i nastrojowe 
piosenki. Nie zabrakło także ty-
powej dla benefisów „spowiedzi”. 
Katarzyna Łuc musiała odpowie-
dzieć na kilka pytań. Jedno z nich 
dotyczyło najśmieszniejszej sytu-
acji w jej karierze zawodowej.
– Kiedyś, gdy jeszcze uczyłam w 
szkole w Wilkowie, przygotowy-
wałam chłopców do czwórboju. 
Na zawodach wszystko szło z 
początku bardzo dobrze. Nasi 
zawodnicy rewelacyjnie spisali 

się podczas trzech dyscyplin, nie-
stety czwartej, czyli biegu na 1000 
metrów, nie ukończyli. Powodem 
było to, że usiadłam na trybunach i 
oni zamiast do mety, przybiegli do 
mnie – opowiada pani Katarzyna.
Spytaliśmy nauczycielkę, jak 
przez te półtorej dekady zmieniła 
się młodzież. – Moim zdaniem 
niewiele, a dzieci, które uczę, są 
wciąż wspaniałe. Dzisiaj proble-
mem młodych ludzi jest ucieczka 
w wirtualny świat – odpowie-
działa.
   Katarzyna Łuc zapewne długo 
będzie pamiętała przygotowaną 
na jej cześć imprezę. – Bardzo mi 
się podobał ten benefis. Młodzi 

artyści z teatru Mimo Wszystko 
są po prostu fantastyczni. Czułam 
wszystko po trochu: wzruszenie, 
radość, zadowolenie, satysfakcję. 
Chciałabym serdecznie podzię-
kować profesor Joli Zarębskiej i 
jej teatrowi za przygotowanie tej 
pięknej imprezy – powiedziała na 
zakończenie.

(ms)

Zależy nam na tym, aby włą-
czyło się w to jak najwięcej 

ludzi. Będzie bardzo energetycz-
nie, zapraszamy, niech świątynia 
zapełni się po brzegi – zachęcała 
przed koncertem Martyna Kisiel ze 
scholi parafialnej. I zapełniła się.
Podczas modlitewnego spotkania 
odbyła się akcja charytatywna. 
Zbierane były pieniądze na rehabi-
litację niepełnosprawnego Kamila 
Zaradzkiego.

(ms)
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Zapracowali na swój sukces
Najlepsi z najlepszych odbierali w zeszłym tygodniu nagrody i wyróżnienia podczas II Po-
wiatowej Gali Laureatów Konkursów Przedmiotowych. W 28 konkursach o zasięgu powiato-
wym, przeprowadzonych w roku szkolnym 2016/2017, wzięło w sumie udział 680 uczniów.

Zbieranie puszek – to się opłaca!
Ponad 9300 kg aluminiowego złomu, czyli przeszło 558 tysięcy puszek zebrali uczestnicy tegorocznego konkursu zbierania 
aluminiowych puszek po napojach. Podczas uroczystego finału w ośrodku kultury wręczone zostały nagrody dla wszyst-
kich zbieraczy.

Nie ma co dłużej szukać, bo szkoda butów   
Prawdziwa miłość przychodzi znienacka. Chwyta na tyle mocno i szybko, że pozwala przejść przez życie z jedną osobą. Tak jak to było w przypadku  
Reginy i Mariana Derlatków, którzy w Urzędzie Stanu Cywilnego w Złotoryi świętowali diamentową rocznicę ślubu.

Sto osób więcej, w porównaniu 
do ubiegłego roku, uczestni-

czyło w konkursach przeprowa-
dzonych w szkołach na terenie 
powiatu złotoryjskiego.
– Bohaterowie dzisiejszego spotka-
nia są młodzi, aktywni i bardzo zdol-
ni, mają dopiero po kilka bądź kilka-
naście lat, a na koncie zanotowali już 
pierwsze sukcesy. Zwycięzcy i lau-
reaci konkursów przedmiotowych 
z powiatu złotoryjskiego, bo o nich 
mowa, dobrze wiedzą, że sukces 

nigdy nie przychodzi sam, trzeba do 
niego dojrzeć i być przygotowanym 
teoretycznie i praktycznie, mieć 
wiedzę i doświadczenie – mówił 
na uroczystym otwarciu gali Kazi-
mierz Karst, dyrektor Powiatowego 
Ośrodka Doskonalenia Nauczycieli i 
Poradnictwa Psychologiczno-Peda-
gogicznego w Złotoryi, który chwilę 
później na scenie Złotoryjskiego 
Ośrodka Kultury i Rekreacji z rąk 
wicestarosty Wandy Grabos odebrał 
nominację na kolejną kadencję na 

stanowisku dyrektora ośrodka.
   W trakcie uroczystości nagrodzo-
no dyrektorów placówek oświato-
wych, rodziców oraz nauczycieli 
i opiekunów, którzy przygotowy-
wali dzieci do konkursów. Galę 
urozmaiciły występy artystyczne 
uczniów złotoryjskich szkół.
   Listę laureatów można znaleźć 
na naszym portalu (www.zloto-
ryjska.pl).

(imp)

Regina i Marian Derlatkowie 
poznali się w pracy w za-

kładach obuwniczych w Złoto-
ryi. Niespełna 18-letnia piękna 
dziewczyna tak bardzo zawróciła 
w głowie 22-letniemu chłopakowi, 
że ten po raptem 3 miesiącach 
znajomości postanowił się z nią 
ożenić.
– Stwierdziłem, że nie ma co dłu-
żej chodzić i szukać, szkoda butów 
– mówi żartobliwie pan Marian, 
który przyznaje, że kiedy tylko 
zobaczył panią Reginę, wiedział, 
że to ta jedyna. – Przyszedłem 
do domu i powiedziałem mamie, 
że koniec z kawalerskim życiem 
– dodaje.

do zamążpójścia – opowiada z 
kolei pani Regina.
   Małżonkowie przeżyli ze sobą 
60 lat i sami dokładnie nie wiedzą, 
kiedy one minęły. – Nigdy się nad 
tym nie zastanawiałam, kiedy ten 
czas tak zleciał – mówi pani Der-
latka, która z mężem doczekała się 
trzech córek. Są też dziadkami dla 
6 wnucząt i pradziadkami dla jed-
nej prawnuczki. A także wzorem 
do naśladowania dla młodszych 
związków.
– W życiu są wzloty i upadki, bo 
kiedy minie to pierwsze zauro-
czenie, zdarzają się starcia. My 
jednak jakoś zawsze się doga-
dywaliśmy – mówi pani Regina, 

która uważa, że najważniejsza w 
małżeństwie jest walka o zwią-
zek. – Nie wolno się za szybko 
poddawać i trzeba walczyć o mi-
łość oraz rodzinę. Moim zdaniem 
młodzi w dzisiejszych czasach za 
szybko odpuszczają. Coś im nie 
pasuje i się rozchodzą, a trzeba 
dać sobie czas i dojść do poro-
zumienia – uważa diamentowa 
jubilatka.
   W sobotniej uroczystości u USC 
w Złotoryi oprócz rodziny jubila-
tów uczestniczył także burmistrz 
Robert Pawłowski, który wręczył 
parze pamiątkowe gliniane aniołki 
na szczęście.

(imp)

W konkursie udział wzięło 9 
placówek z powiatu zło-

toryjskiego: Specjalny Ośrodek 
Szkolno-Wychowawczy w Woj-
cieszowie, Szkoła Podstawowa 
w Sędzimirowie, Szkoła Podsta-

wowa w Nowej Wsi Grodziskiej, 
Przedszkole Miejskie nr 2 w 
Złotoryi, Szkoła Podstawowa w 
Pielgrzymce, Specjalny Ośrodek 
Szkolno-Wychowawczy w Złoto-
ryi, Zespół Szkolno-Przedszkolny 

w Świerzawie, Szkoła Podsta-
wowa w Sokołowcu oraz Zespół 
Szkół Miejskich w Złotoryi.
   Najlepsi uczniowie otrzymali 
nagrody od Starostwa Powiato-
wego w Złotoryi oraz Fundacji 
„Recal”, która zasponsorowała 
wyjazd na zieloną szkołę dla 
trzech osób z wojcieszowskiego 
ośrodka specjalnego i sędzimirow-
skiej podstawówki oraz projektor 
dla złotoryjskiego przedszkola. 
Nagrody wręczyła wicestarosta 
Wanda Grabos oraz Artur Łobocki 
z Fundacji „Recal”.
   Jak się okazuje, zbieranie puszek 
to nie taka prosta sprawa, na jaką 
wygląda. W akcję oprócz dzieci 
angażują się całe rodziny, znajomi, 
a nawet sąsiedzi. – Rodzice poma-
gają dzieciom, ale włącza się w to 
tak naprawdę wiele osób, które 
przez cały rok systematycznie 

zbierają puszki. Dzieci się cieszą, 
ale najbardziej czekają później na 
nagrody – mówi Monika Gorgo-
lewska, koordynatorka zbiórki w 
PM nr 2, które wygrało rywaliza-
cję w kategorii placówek liczących 
powyżej 100 uczniów. W drugiej 

grupie, wśród mniejszych szkół, 
tradycyjnie bezkonkurencyjny 
okazał się ośrodek szkolno-wy-
chowawczy w Wojcieszowie.
   Ile dokładnie kto zebrał? Szcze-
gółowe wyniki tegorocznego kon-
kursu przedstawiamy na naszym 
portalu www.zlotoryjska.pl.
– W trakcie 18 edycji konkursu 
zebrano już 124 995 kg złomu 
aluminiowego, co przekłada się 
na 7 500 000 puszek – mówi 
Arnold Hochuł ze Starostwa Po-
wiatowego w Złotoryi, który od 
lat koordynuje konkurs w naszym 
powiecie.

(imp)

– Można powiedzieć, że zakocha-
łam się od pierwszego wejrzenia. 
Tak naprawdę to od razu się do 
siebie zbliżyliśmy, dużo rozma-

wialiśmy i flirtowaliśmy, i to 
przerodziło się w gorące uczucie. 
Mąż był już po wojsku i chyba 
dlatego też był taki stanowczy co 
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ŻURAWSKI: stan dróg w mieście to skandal 
PAWŁOWSKI: dziury to efekt wieloletnich zaniedbań
Burmistrz krytykuje burmistrza. Były obecnego. A obecny – byłego. Poszło o stan dróg w mieście, który trafił na forum rady powiatu. Dziury i objazdy 
ostro skrytykował Ireneusz Żurawski, obecnie przewodniczący rady. Nazwał je „skandalem”. Zdziwiony zarzutami jest Robert Pawłowski, który źródeł dzi-
siejszych problemów z drogami upatruje w zaniechaniu swoich poprzedników, w tym m.in. właśnie Żurawskiego. I odbija piłeczkę w stronę byłego burmi-
strza, zarzucając mu, że skupiał się tylko na centrum i nie remontował tego, co jest pod asfaltem.

To, co się dzieje z drogami w mieście Zło-
toryja, jest skandalem. Takiej degradacji 

dróg i braku reakcji na ten stan ja sobie nie 
wyobrażam. A mówię to z doświadczenia 12-
letniego zarządzania miastem. Drogi należy 
naprawiać, a nie ogłaszać w internecie, że 
jakaś droga będzie robiona w 2028 r. Przez 
12 lat nie miałem takiej sytuacji, że po jednej 
trzeciej gminy Złotoryi nie da się już jeździć. 
Nie da się wykonywać remontów ulic, jeśli się 
nie zdobywa środków zewnętrznych – mówił 
na kwietniowej sesji rady powiatu Ireneusz 
Żurawski. I zwrócił się z zapytaniem do ratusza 
o termin remontów dróg miejskich.
   Na tej samej sesji pojawiła się też kwestia 
budowy chodnika na ul. Grunwaldzkiej. Radny 
Paweł Okręglicki pytał, czy prowadzone jest 
postępowanie w tej sprawie, a jeśli nie, to kiedy 
w najbliższym czasie urząd miasta zamierza 
takie działania podjąć.
   Starosta przekazał interpelacje powiatowych 
radnych burmistrzowi Złotoryi. Kilka dni temu 
otrzymaliśmy z biura rady miejskiej odpo-
wiedź ratusza na nie.
   „Obecny stan infrastruktury (…) jest konse-
kwencją wieloletnich zaniedbań i błędów (…) 
polegających m.in. na: realizowaniu inwestycji 
w sposób powierzchowny i częstym – celo-
wym pomijaniu infrastruktury podziemnej, 
braku dostatecznej kontroli nad wykonaw-
cami remontów ingerujących w drogi, braku 
bieżących remontów, hamujących trwałą 
degradację obiektów, faworyzowaniu terenów 
śródmiejskich, braku długofalowych planów 
inwestycyjnych w odniesieniu do możliwości 
uzyskania dofinansowania. W tej chwili nie ma 
możliwości, aby w krótkim czasie te wszystkie 
zaniedbania nadrobić” – czytamy w piśmie do 
starostwa.
   Burmistrz odpisał też w sprawie chodnika na 
Grunwaldzkiej, którego koszt jest szacowany na 
ponad 1 mln zł. „W związku z tym realizacja 
tego przedsięwzięcia wchodzi w grę tylko przy 
partycypacji finansowej Dolnośląskiej Służby 
Dróg i Kolei, co przy obecnym (około 3 mln 400 
tys. zł) i planowanym w tym i przyszłym roku 
zaangażowaniu tej służby na terenie naszego 
Miasta sprawia, że prędzej niż w 2019 r. rozpo-
częcie budowy chodnika przy ul. Grunwaldzkiej 
nie jest możliwe” – pisze Pawłowski.
   Potem jest już ostrzej. Burmistrz zarzuca 
nieodpowiedzialność zarządowi powiatu, 
który pod koniec maja wystosował do DSDiK 
wniosek „o uwzględnienie w planach inwe-
stycyjnych oraz możliwie szybkie wykonanie 
chodnika wzdłuż (…) ul. Grunwaldzkiej w Zło-
toryi”. – Bez konsultacji z naszym Urzędem, 
bez rozpoznania skali i planów inwestycyjnych 
oraz bieżących potrzeb na terenie miasta i nie 
czekając na odpowiedź na interpelację radnych 
powiatu złotoryjskiego. Takie działanie na 
pewno nie służy interesom ogółu mieszkańców 
naszego miasta i (…) może zakłócić realizację 
zaplanowanych i uzgodnionych już inwestycji 
oraz tych, których realizację obecnie negocju-
jemy – czytamy w piśmie z ratusza. Pawłowski 
idzie jeszcze dalej – proponuje starostwu, by 
się dołożyło do budowy chodnika.
   Całą treść odpowiedzi burmistrza, w której jest 
więcej informacji o najbliższych inwestycjach 
drogowych i kwotach, publikujemy obok.

(as)

Pragnę podziękować Radnym Powiatu Złotoryjskiego – panom Pawłowi Okręglickiemu oraz Ireneuszowi Żurawskiemu za zainteresowanie problemami 
naszego Miasta. Stanowi to doskonałą okazję do publicznego wyjaśnienia kilku nurtujących naszą lokalną społeczność problemów.
Informuję, że w 2016 roku został opracowany i podany do publicznej wiadomości harmonogram inwestycji infrastrukturalnych na terenie Złotoryi i od 
tego roku jest on realizowany. Do harmonogramu można wnosić cały czas uwagi. Zapraszam zatem do zapoznania się z tym dokumentem, co umożliwi 
nam w przyszłości merytoryczną dyskusję na temat priorytetów inwestycyjnych.
Obecny stan infrastruktury oraz jej zasięg jest konsekwencją wieloletnich zaniedbań i błędów w planowaniu i realizacji strategii rozwoju naszego Miasta 
polegających m.in. na: 
- realizowaniu inwestycji w sposób powierzchowny i częstym – celowym pomijaniu infrastruktury podziemnej, 
- braku dostatecznej kontroli nad wykonawcami remontów ingerujących w drogi, 
- braku bieżących remontów, hamujących trwałą degradację obiektów, 
-  faworyzowaniu terenów śródmiejskich, 
- braku długofalowych planów inwestycyjnych w odniesieniu do możliwości uzyskania dofinansowania.
W tej chwili nie ma możliwości, aby w krótkim czasie te wszystkie zaniedbania nadrobić, tym bardziej, że Złotoryja mimo redukcji zadłużenia w ciągu 
ostatnich paru lat, należy do najbardziej zadłużonych miast województwa dolnośląskiego.
Aktualnie przyspieszamy realizację inwestycji drogowych polegających na gruntownych remontach oraz budowie nowych ulic i parkingów. Z przyczyn 
wymienionych powyżej, duży zakres inwestycji skierowany jest w infrastrukturę podziemną, której wprawdzie nie widać, ale zaniechanie tych prac w 
przeszłości prowadziło i prowadzi do kumulacji kosztów związanych z odtworzeniem majątku trwałego.
Dzięki staraniom pracowników Urzędu Miejskiego oraz Radnej Sejmiku Dolnośląskiego pani Jadwigi Szeląg udało się w sposób znaczący zwiększyć 
zaangażowanie ze strony Dolnośląskiej Służby Dróg i Kolei w inwestycje na terenie naszego Miasta. Kończąca się przebudowa mostu na ul. Chojnowskiej 
wraz z budową chodników, zmierzający ku zakończeniu gruntowny remont – przy znacznym zaangażowaniu Miasta i spółki komunalnej – ul. Wojska 
Polskiego, rozpoczynający się za moment remont ul. Sienkiewicza, przebudowa skrzyżowania ul. Sienkiewicza z ul. Bolesława Krzywoustego oraz budowa 
ronda na placu Reymonta w znaczący sposób poprawią komunikację na terenie Złotoryi, ale również przyniosą ulgę mieszkańcom tych ulic.
Od marca 2017 r. trwają prace nad opracowaniem programu funkcjonalno-użytkowego celem oszacowania wartości prac projektowych i wykonania 
robót budowlanych dla inwestycji pod nazwą „Przebudowa skrzyżowania pl. Reymonta w Złotoryi w ciągu drogi wojewódzkiej nr 328”. Termin zakoń-
czenia prac nad opracowaniem PFU dobiegnie z końcem czerwca 2017 r. Wówczas możliwe będzie ogłoszenie przetargu nieograniczonego w formule 
„zaprojektuj i wybuduj”. Inwestycja powinna rozpocząć się jeszcze w tym roku i powstanie przy 50% współudziale finansowym Dolnośląskiej Służby 
Dróg i Kolei.
Obecnie prowadzimy z Dolnośląską Służbą Dróg i Kolei rozmowy na temat remontu w przyszłym roku ul. Staszica oraz budowy skrzyżowania na pl. 
Sprzymierzeńców wraz z przedłużeniem chodnika wzdłuż ulicy Legnickiej do granic miasta, co jest istotne ze względu na planowaną budowę pierwszego 
etapu złotoryjskiej obwodnicy.
Dopiero po realizacji wyżej wymienionych inwestycji, będziemy mogli przymierzyć się do budowy chodnika wzdłuż ul. Grunwaldzkiej. Ze względu na 
skalę przedsięwzięcia: konieczność budowy 1000 m chodnika po uprzednim przykryciu rowu odwadniającego wraz z doprowadzeniem  kanalizacji 
deszczowej, jego koszt jest szacowany na ponad 1 mln złotych. W związku z tym realizacja tego przedsięwzięcia wchodzi w grę tylko przy partycypacji 
finansowej DSDiK, co przy obecnym (około 3 mln 400 tys. zł) i planowanym w tym i przyszłym roku zaangażowaniu tej służby na terenie naszego Miasta 
sprawia, że prędzej niż w 2019 r. rozpoczęcie budowy chodnika przy ul. Grunwaldzkiej nie jest możliwe.
Doceniając troskę Zarządu Powiatu Złotoryjskiego o mieszkańców naszego Miasta, z pewnym niepokojem obserwuję jednak działanie Zarządu Po-
wiatu, który bez konsultacji z naszym Urzędem, bez rozpoznania skali i planów inwestycyjnych oraz bieżących potrzeb na terenie miasta i nie czekając 
na odpowiedź na interpelację Radnych Powiatu Złotoryjskiego, wystosował 25 maja br. pismo do Dolnośląskiej Służby Dróg i Kolei z wnioskiem „o 
uwzględnienie w planach inwestycyjnych oraz możliwie szybkie wykonanie chodnika wzdłuż drogi wojewódzkiej nr 364 – ul. Grunwaldzkiej w Złotoryi”. 
Takie działanie na pewno nie służy interesom ogółu mieszkańców naszego Miasta i można uznać nawet za nieodpowiedzialne, ponieważ może zakłócić 
realizację zaplanowanych i uzgodnionych już inwestycji oraz tych, których realizację obecnie negocjujemy, a tak ważnych z punktu widzenia całego 
naszego Miasta. Mam nadzieję, że Zarząd Powiatu przeprowadził w tej sprawie szersze konsultacje społeczne, także z mieszkańcami innych rejonów 
naszego Miasta, chętnie zapoznam się z ich wynikami. Mam również nadzieję, że Zarząd Powiatu jest świadomy, że tego typu przedsięwzięcie może być 
zrealizowane z finansowym zaangażowaniem lokalnego samorządu, najczęściej w formule 50/50%, rozumiem więc, że tym samym jest gotów partycy-
pować w kosztach budowy chodnika.
W celu poprawy współpracy pomiędzy naszymi jednostkami oczekiwalibyśmy przekazania nam harmonogramu, ewentualnie samych zamierzeń, co do 
inwestycji powiatowych w zakresie remontów i budowy dróg. Pozwoli to uniknąć w przyszłości nieporozumień i zapobiegnie prezentowaniu rozbieżnych 
stanowisk w tych samych sprawach wobec Dolnośląskiej Służby Dróg i Kolei.
Informuję, że 28 kwietnia 2017 r. odbyło się spotkanie z mieszkańcami z ul. Grunwaldzkiej, którego celem było omówienie nurtujących ich problemów, 
w tym m.in. poprawy bezpieczeństwa na tej drodze. W trakcie spotkania zostały uzgodnione działania zmierzające do poprawy bezpieczeństwa, a także 
została przekazana informacja na temat terminu, w jakim może nastąpić budowa chodnika, czyli ujęcie inwestycji (zgodnie z harmonogramem opubli-
kowanym w 2016 r.) w budżecie opracowywanym na rok 2019, a przygotowanym i uchwalanym w 2018 r.
8 maja 2017 r. w siedzibie DSDiK we Wrocławiu odbyło się spotkanie, na którym przedstawiciele Urzędu Miejskiego uzgodnili z Zarządcą drogi ujęcie 
w ramach zadań dotyczących bieżącego utrzymania dróg – prac polegających na ścięciu i wyrównaniu pobocza. Ponadto utworzone zostaną przejścia 
dla pieszych, co ułatwi przemieszczanie się mieszkańców z jednej strony ulicy na drugą zwiększy ich bezpieczeństwo. Proponowane jest również wpro-
wadzenie ograniczenia prędkości do 40 km/h na całej długości ul. Grunwaldzkiej oraz ustawienie luster przy newralgicznych wyjazdach z posesji.
Odnosząc się do kwestii remontów i napraw dróg gminnych na terenie naszego Miasta informuję, że na ukończeniu są przygotowania do realizacji w 
bieżącym roku inwestycji dotyczących dróg gminnych, m.in. przebudowa drogi i parkingów na ul. Krótkiej, modernizacja ul. Gwarków, przebudowa ul. 
Odrzańskiej wraz z modernizacją oświetlenia, odwodnienie i utwardzenie kostką placu przy garażach przy ul. Wojska Polskiego 24.
Ponadto przygotowujemy się do przebudowy odcinków trzech ulic: Karola Miarki – etap I, Garbarskiej i Wilczej. Planowany termin wykonania – koniec 
lipca 2017 r.
W czerwcu powinniśmy przystąpić również do prac projektowych zmierzających do długo oczekiwanego remontu ul. Podwale.
Należy także wspomnieć o inwestycjach związanych ze zwiększeniem przepustowości kanalizacji deszczowej na terenie miasta, które są wreszcie nieod-
łącznym elementem budowy, przebudowy i remontów infrastruktury drogowej. W bieżącym roku nastąpi m.in. przebudowa kanalizacji deszczowej  w 
rejonie ul. Wilczej, Szczęśliwej i Lubelskiej, co powinno zlikwidować problem zalewania budynków podczas większych opadów deszczu.
Remonty cząstkowe dróg gminnych są w trakcie realizacji i tak, jak każdego roku, tradycyjnie od wielu lat – zaczęły się w maju.
Biorąc pod uwagę liczbę i wartość przedsięwzięć prowadzonych przez DSDiK, realizowanych wspólnie z DSDiK, a także tych podejmowanych przez 
Urząd Miejski i spółkę komunalną, otrzymujemy kwotę ponad 6 mln zł, co należy uznać za wartość znaczącą.
Mam nadzieję, że moja odpowiedź satysfakcjonuje Radnych Powiatu Złotoryjskiego. Jeżeli istnieje konieczność rozwinięcia poruszonych kwestii lub ich 
doprecyzowania, jestem do Państwa dyspozycji.

Burmistrz Miasta Robert Pawłowski
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Co wiemy o naszych mistrzach?
Na starym ratuszu w Rynku zawiśnie tablica pamiątkowa poświęcona największemu sukcesowi złotoryjskich akrobatów: 
Leszka Antonowicza, Wojciecha Świecika, Bogdana Zająca i Sławomira Hałady. Ma być odsłonięta 26 września, w 41. rocz-
nicę pierwszego mistrzostwa świata. Uroczystość poprzedzi konkurs wiedzy o tym kawałku naszej historii pod hasłem 
„Co wiemy o naszych mistrzach?”. Zgłaszać się można do końca czerwca.

Piękny Wojcieszów wczoraj i dziś
W Miejskiej Bibliotece Publicznej w Wojcieszowie można oglądać wystawę zdjęć wykonanych w ramach projektu „Wojcie-
szów wczoraj i dziś”.

Opiekunem projektu jest Mał-
gorzata Godyń, nauczycielka 

w wojcieszowskim zespole szkół, 
którego uczniowie są autorami 
fotografii. – Latem ubiegłego 
roku urząd miasta udostępnił mi 
zdjęcia Wojcieszowa z lat osiem-
dziesiątych ubiegłego stulecia. 
Fotografie przedstawiały obiekty, 
które zmieniły się lub już ich nie 
ma. Tego samego roku, we wrze-
śniu, zaproponowałam uczniom 
gimnazjum projekt, który polegał 
na zrobieniu zdjęć współczesnym 
budynkom i miejscom w odniesie-
niu do ubiegłego stulecia. Pomysł 
spotkał się z ogromnym zaintere-

sowaniem i w ten sposób narodził 
się projekt fotograficzny „Wojcie-
szów wczoraj i dziś” – wspomina 
Małgorzata Godyń.
   Projektem od początku do koń-
ca zajęły się 4 uczennice: Emilia 
Sudóła, Weronika Jodziewicz, 
Milena Kościelna i Karolina Chu-
dzikiewicz. Został on podzielony 
na kilka etapów: selekcja zdjęć, 
załatwianie zgody na fotografo-
wanie wybranych obiektów od 
właścicieli wspólnot i prywatnych 
posesji, przeprowadzenie warsz-
tatów fotograficznych z udziałem 
Leszka Leśniaka i Sylwiusza Go-
dynia ze Złotoryjskiego Klubu Fo-

tograficznego i w końcu fotografo-
wanie wybranych obiektów.
– Wiosną tego roku rozszerzyliśmy 
posiadane zbiory o stare pocztówki 
z kolekcji pana Zbigniewa Janca, 
które wykorzystaliśmy w projek-
cie. Najstarsze pocztówki wydane 
w latach 1901-1910 wprawiły 
w zachwyt nie tylko młodzież. 
Historia ukazana na zdjęciach i 
pocztówkach wzmogła apetyt na 
realizację projektu. W imieniu 
realizatorek projektu dziękuję 
za wszelką życzliwość ze strony 
mieszkańców podczas robienia 
zdjęć – dodaje nauczycielka.
   Dzięki projektowi uczniowie 

zespołu szkół mieli okazję zazna-
jomić się z historią Wojcieszowa. 

Złotoryjscy akrobaci, trzy-
krotni mistrzowie świata, w 

800-letnich dziejach miasta nie 
mieli ani swoich poprzedników, 
ani – jak dotąd – następców. Złote 
medale są wyrazem uznania za 
poziom sportowy. Instytucje i 
organizacje społeczne oraz wła-
dze wyrażają to uznanie w innej 

formie. Dlatego Towarzystwo 
Miłośników Ziemi Złotoryjskiej 
spowodowało, że władze miejskie 
przyznały mistrzom w 40-lecie 
ich pierwszego sukcesu, w dniu 
26 września, tytuły Honorowych 
Obywateli Złotoryi. Po roku 
wracamy do tego wydarzenia i 
odsłonimy tablicę pamiątkową 

na murach ratusza. Jej odsłonięcie 
chcemy poprzedzić pogłębieniem 
wiedzy o tym fragmencie złotoryj-
skiego sportu i życiu mistrzów w 
formie konkursu wiedzy – zapo-
wiada Alfred Michler, złotoryjski 
historyk i działacz społeczny.
   Konkurs będzie jednoetapowy, 
jednakowy dla osób w różnym 

wieku i przeprowadzony zosta-
nie w formie pisemnej w środę 
30 sierpnia 2017 r. w siedzibie 
TMZZ o godz. 10. Wyniki zo-
staną udostępnione następnego 
dnia w formie ogłoszenia oraz 
na naszym portalu. Nagrody dla 
najlepszych będą wręczone w 
trakcie uroczystości odsłonięcia 

pamiątkowej tablicy ufundowa-
nej przez TMZZ.
   Zgłoszenia do konkursu przyj-
mowane są do 30 czerwca tego 
roku bezpośrednio w siedzibie 
TMZZ lub telefonicznie: 76 878 
81 37, 797 649 913. W przygoto-
waniu do konkursu posłużyć się 
można m.in.: kronikami szkolny-
mi z lat 1976, 1978, 1980, kroniką 
ZNP, kroniką Leszka Antono-
wicza, artykułami w „Gazecie 
Złotoryjskiej” z dnia 22.IX.2016 
r. oraz z 29.IX.2016 r., wysta-
wą TMZZ w hali „Tęcza” oraz 
opracowaniem z serii Biblioteka 
Miłośników Złotoryi „Aurimon-
tanie. Goldbergerzy. Złotoryja-
nie” (wydanie z 2011 r.).

(as)

Więcej informacji i zdjęć – na naszym portalu www.zlotoryjska.pl. 

Płukali i bawili się mimo deszczu
Już po raz drugi nad złotoryjskim zalewem odbyło się Ogólnopolskie Płukanie Złota Dia-
betyków oraz XXXIII Zlot Rodzin Abstynenckich, w którym udział wzięło przeszło 150 osób. 
Najlepszymi płukaczami zostali mieszkańcy Wrocławia, w tym 9-letnia Maja Grabczyk, 
która w kategorii kobiet zajęła 1. miejsce.

mym dniu bawił się nad zalewem 
także klub „Relaks” w towarzy-
stwie zaproszonych stowarzy-
szeń: Eden Piechowice, Odnowa 
Świerzawa, Arka Lubin, Ośrodek 
Leczenia Uzależnień Miłków, 
Feniks Legnica, Boberek Jelenia 
Góra.
   Spotkanie kół PSD oraz za-
proszonych gości, w tym przed-
stawicieli władz miasta i gminy, 
było okazją do wykazania się 
aktywnością fizyczną i sportową 
rywalizacją, ale nie tylko. Można 
było także zobaczyć i dowiedzieć 
się, jak wygląda praca strażaka, 
wykonać bezpłatnie pomiar cukru 
czy poddać się badaniu w alko-
goglach i zobaczyć, jak wygląda 
świat po zażyciu alkoholu. Prze-
badano w sumie ponad 100 osób.
   Wszystkie osoby biorące udział 
w płukaniu, zanim przystąpiły 

do działania, przeszły pod okiem 
członków Polskiego Bractwa 
Kopaczy Złota małe szkolenie. I 
tak najlepszymi płukaczami wśród 
diabetyków w kategorii kobiet 
były: Maja Grabczyk (1. miejsce), 
Kinga Hajdun (2 m.), Janina Wik-
tor (3 m.). Wyróżnienia zdobyły: 
Zofia Kowalska i Anna Zięba. 
W kategorii mężczyzn najlepszy 
okazał się: Krzysztof Ziubrak (1 
m.), Andrzej Hajdun (2 m.), Stefan 
Jackowski (3 m.). Wyróżnienia 
przyznano Łukaszowi Góreckiemu 
oraz Zdzisławowi Pokrywce.
   W rzucie piłkami do miski płu-
kacza najlepsza okazała się Helena 
Oleśniewicz. Najlepszą uczestni-

czą w skakaniu przez skakankę 
była Maria Lipińska, natomiast 
w kręceniu hula-hoopem Oliwia 
Klicka i Luiza Hajdun.
   Na zwycięzców czekały pucha-
ry i nagrody oraz certyfikaty za 
udział w płukaniu złota. – Dzięki 
doskonałej współpracy z klubem 
„Relaks” udało połączyć się dwie 
równoległe imprezy w jedną dużą, 
ze wspólną zabawą – dodaje Mo-
nika Kaczmarek.
   Wydarzenie odbyło się pod ho-
norowym patronatem burmistrza 
miasta Złotoryi Roberta Pawłow-
skiego oraz przy wsparciu Urzędu 
Miejskiego w Złotoryi i PBKZ.

(imp)

Mimo że pogoda trochę spła-
tała uczestnikom figla, to 

jednak nie przeszkodziło to im 
doskonale się bawić i płukać 
złoto. To tylko świadczy o tym, 
że bez względu na pogodę diabe-
tyk zawsze znajdzie czas i chęci 
do aktywności – mówi Monika 

Kaczmarek, prezes złotoryjskiego 
koła Polskiego Stowarzyszenia 
Diabetyków. W sobotniej impre-
zie udział wzięły osoby z różnych 
rejonów kraju, m.in. Legnicy, 
Wrocławia, Świerzawy, Podgó-
rek, Zagrodna czy Złotoryi.
   Oprócz diabetyków w tym sa-

Dodatkowo rozwinęli umiejętno-
ści fotografowania, obróbki zdjęć 
i skanowania obrazów.
   Finałem projektu jest wystawa 
zdjęć w Miejskiej Bibliotece Pu-
blicznej, zorganizowana dzięki 
pomocy urzędu miasta i pracownic 
MBP. Będzie ją można obejrzeć w 
okresie wakacyjnym w godzinach 
otwarcia biblioteki. (ask)

fot. Sylwiusz Godyń
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Z bibliotecznej pó³ki
MIEJSKA BIBLIOTEKA PUBLICZNA w Z£OTORYI, ul. S. ¯eromskiego 2, 

59-500 Z³otoryja, tel. 76 878 33 28
e-mail: biblioteka@mbp.zlotoryja.pl, adres internetowy: mbp.zlotoryja.pl

Z pedagogicznych zbiorów
BIBLIOTEKA PEDAGOGICZNA, ul. Szkolna 1, tel. 76 878 36 61,  

e-mail: zlotoryja@dbp.wroc.pl, www.dbp.wroc.pl/zlotoryja. 
Czynna – poniedzia³ek: 9-15, wtorek-pi¹tek: 12-17.

Uwaga Czytelnicy!

W okresie wakacyjnym, 
tj. od 1 lipca do 31 sierpnia

MBP czynna:

poniedziałek: 9.00-17.00
wtorek: 9.00-16.00

środa: praca wewnętrzna
czwartek: 9.00-17.00
piątek: 9.00-16.00
sobota: nieczynne

 Klus-Stańska D., Kalinowska A., Rozwijanie myślenia mate-
matycznego młodszych uczniów – Niniejsza książka nie jest prze-
wodnikiem matematycznym, ale opatrzonym komentarzem zbiorem 
zadań niestandardowych dla najmłodszych uczniów. Każdy rozdział 
rozpoczyna się komentarzem, który pomoże nauczycielowi dostrzec 
walory edukacyjne poszczególnych zadań, przeanalizować tkwiące 
w nich trudności poznawcze i zadecydować, jakiego rodzaju umiejęt-
ności może uczeń rozwinąć podczas ich rozwiązywania. Książka jest 
przeznaczona dla nauczycieli zaniepokojonych małą skutecznością 

podejmowanych przez siebie działań i takich, 
którzy dostrzegli, że mimo iż wkładają wiele 
wysiłku w nauczanie matematyki, ich praca nie 
przynosi spodziewanych rezultatów. Jest odpo-
wiedzią na liczne skargi nauczycieli wczesnej 
edukacji, że niewiele jest na rynku wydawni-
czym niestandardowych zadań problemowych 
dla uczniów klas I-III.

 Jaworowicz M., Jaworowicz P., Skuteczna 
komunikacja w nowoczesnej organizacji – W 
książce autorzy omawiają użyteczne teorie i 
praktyczne wskazówki, pomocne w prowa-
dzeniu zewnętrznej i wewnętrznej komunikacji 
przedsiębiorstw. Publikacja zawiera m.in.: 
omówienie trendów w komunikacji społecznej i 
biznesowej u progu XXI wieku; szerokie, prak-

tyczne omówienie zasad budowania partnerskich relacji B2B i obsługi 
klienta; przegląd narzędzi i działań komunikacyjnych kierowanych 
do odbiorców końcowych B2C; wskazówki dotyczące prowadzenia 
motywującej komunikacji wewnętrznej; porady na temat budowania 
wartości dodanej organizacji w duchu CSR.

 Król H., Ludwiczyński A. (red.), Zarządzanie zasobami ludzkimi: 
Tworzenie kapitału ludzkiego organizacji – Podręcznik akademicki, 
zawierający pełny zakres wiedzy związanej z zarządzaniem zasobami 
ludzkimi. Omawiane problemy przedstawione są na tle makrootocze-
nia, z uwzględnieniem nowoczesnych koncepcji i specyfiki małych, 
średnich i dużych firm. Oprócz zagadnień typowych dla innych 
podręczników, książka zawiera pogłębione ujęcia współczesnych i 
przyszłościowo bardzo ważnych kwestii, np. metod pomiaru kapitału 
ludzkiego, organizacji zarządzania zasobami ludzkimi oraz kultury 
organizacyjnej. Uzupełnieniem treści jest aneks omawiający prak-
tykę zarządzania zasobami ludzkimi w różnych organizacjach i w 
różnego typu branżach. Co ważne, przykłady z praktyki oparte są na 
doświadczeniu polskich firm. Każda część książki poprzedzona jest 
zestawem ważniejszych terminów, zaś każdy rozdział zakończono 
pytaniami i zalecaną lekturą.

Ratusz zbiera wnioski 
o dotacje na piece
Wymiana pieca węglowego na ekologiczny kocioł gazowy za połowę ceny? To całkiem 
możliwe jeszcze w tym roku. Urząd Miejski w Złotoryi przygotował projekt, który ma po-
prawić jakość powietrza w mieście. Chce finansowo wesprzeć mieszkańców likwidujących 
pylące piece. Dotacje mają trafić do kilkudziesięciu złotoryjan – o ile miastu uda się wy-
szarpać pieniądze z Wrocławia. Nabór wniosków ruszył w poniedziałek 19 czerwca. Wzory 
są dostępne w magistracie i w internecie.

Policjanci zapobiegli śmierci 
nastolatki
Złotoryjscy dzielnicowi uratowali 17-latkę, która chciała 
popełnić samobójstwo.

Dyżurny Komendy Powiato-
wej Policji w Złotoryi otrzy-

mał telefoniczne zawiadomienie 
od przerażonego mężczyzny, 
który mówił, że jego 17-letnia 
córka wzięła taboret i linę, po 
czym wyszła z domu z zamiarem 
popełnienia samobójstwa.
– Zgłoszenia o próbie samobój-
czej zawsze są traktowane przez 
policję priorytetowo, bo w takich 
sytuacjach liczy się jak najszybsze 
dotarcie do desperata. Dlatego też 
w jednostce natychmiast został 
ogłoszony alarm dla wszystkich 
funkcjonariuszy – mówi st. post. 
Dominika Kwakszys, rzecznik 
prasowy złotoryjskiej komendy.
Według informacji uzyskanych 
przez policjantów, nastolatka udała 

się w kierunku pobliskiego lasu. 
Z uwagi na to, że był to ogromny 
kompleks, który nie ułatwiał poszu-
kiwań, na miejsce zostali zadyspo-
nowani dzielnicowi, którzy najlepiej 
ze wszystkich znają ten teren.
   Już po kilkunastu minutach, asp. 
Łukasz Horodyski i asp. Łukasz 
Torchalski znaleźli na gałęzi drze-
wa linę zakończoną pętlą oraz wy-
wrócony taboret, a na ziemi leżącą 
nieprzytomną 17-latkę. Policjanci 
natychmiast przystąpili do udzie-
lania pierwszej pomocy przedme-
dycznej, dzięki czemu dziewczyna 
odzyskała przytomność. – Życiu i 
zdrowiu niedoszłej samobójczyni 
nie zagraża już niebezpieczeństwo 
– dodaje Dominika Kwakszys.

(ask)

Kilka miesięcy temu złotoryjski 
ratusz zamontował w Rynku 

i przy ul. Wilczej dwa mierniki 
zapylenia powietrza. Odczyty po-
kazały, że dramatu wprawdzie nie 
ma, ale spać spokojnie też nie mo-
żemy. Teraz, przy wsparciu Wo-
jewódzkiego Funduszy Ochrony 
Środowiska i Gospodarki Wodnej 
we Wrocławiu, miasto chce ograni-
czyć niską emisję, czyli zmniejszyć 
zapylenie powietrza. Chodzi o 
zmobilizowanie mieszkańców do 
stopniowej wymiany systemów 
ogrzewania.
   Pod koniec maja radni miejscy 
przyjęli uchwałę z regulaminem, 
w którym są zasady otrzymania 
dotacji na takie inwestycje. Na po-
czątek dofinansowaniem ma być 
objętych od 60 do 65 nierucho-
mości, których właściciele zde-
cydują się na likwidację pieców 
na paliwo stałe i zamontowanie 
kotła gazowego lub na lekki olej 
opałowy, pieca zasilanego prądem 
elektrycznym lub biomasą V 
kategorii albo na podłączenie bu-
dynku do sieci ciepłowniczej. Co 
ważne, w nieruchomości objętej 
zgłoszeniem trzeba zlikwidować 
wszystkie źródła ciepła zasilane 
paliwami stałymi, czyli węglem 
brunatnym, kamiennym, antra-
cytowym, koksem, torfem, drew-
nem, peletem czy brykietem.

Kto może starać się o dotację? 
Przede wszystkim osoby 

fizyczne, także te, które prowa-
dzą działalność gospo-darczą w 
lokalu mieszkalnym położonym 
na terenie Złotoryi. Nie trzeba 
być właścicielem nieruchomo-
ści – wystarczy współwłasność 
lub tytuł najmu. O refundację 
mogą się też ubiegać wspólnoty 
mieszkaniowe korzystające ze 
wspólnej kotłowni. Warunek jest 
jeden: brak zadłużenia w podatku 
od nieruchomości lub opłacie za 
użytkowanie wieczyste.

Dofinansowanie ma być udzie-
lane na zasadzie refundacji. 

Co to oznacza? Mieszkańcy sami 
będą musieli sfinansować wymia-
nę pieca, a dopiero później starać 
się o zwrot części kosztów. Ale 
uwaga – z dofinansowania sko-
rzystać będą mogli tylko ci, którzy 
ponieśli wydatki na wymianę pieca 
już po 1 stycznia tego roku. Miasto 
zwróci do 50 proc. kosztów – w 
przypadku domu jednorodzinnego 
refundacja wyniesie nie więcej niż 
10 tys. zł, dla mieszkania w bloku 

wielorodzinnym do 7 tys. zł.

Formularze wniosków o udzie-
lenie dotacji są dostępne na 

stronie miejskiej w internecie. Jak 
zapewniają urzędnicy magistratu, 
zostały tak opracowane, by ich wy-
pełnienie nie nastręczało większych 
problemów. Można je składać w 
UM od poniedziałku 19 czerwca 
przez cało lato, do 29 września. 
Ratusz zbierze wszystkie wnioski, 
sprawdzi ich kompletność, stworzy 
listę osób zakwalifikowanych do 
dofinansowania i dopiero wtedy 
zwróci się do WFOŚ o środki na 
refundację.

Kto ma największe szanse, by 
otrzymać dotację? Wg regula-

minu, w pierwszej kolejności pod 
uwagę będą brane przedsięwzięcia 
zrealizowane i zakończone przed 
dniem złożenia wniosku. Prefero-
wane też będą inwestycje w nieru-
chomościach znajdujących się na 
terenie lub w budynku wpisanym 
do rejestru zabytków. O miejscu 
na liście zadecyduje data wpływu 
kompletnego wniosku, warto się 
więc pospieszyć – w przypadku 
dużej liczby podań pierwsze w 
kolejce po pieniądze będą te, które 
wpłynęły najwcześniej.

Dodajmy jednak na koniec, że 
warunkiem wypłaty jakie-

gokolwiek dofinansowania jest 
pozyskanie przez miasto środków 

z WFOŚ, z programu „Ograni-
czenie niskiej emisji na obszarze 
województwa dolnośląskiego”. A 
funduszy na wsparcie wymiany 
pieców jest niestety niewiele – na 
ten rok i następny raptem 50 mln 
zł. To wystarczy na dofinansowanie 
wymiany ok. 6,2 tys. pieców na ca-
łym Dolnym Śląsku. – To kropla w 
morzu potrzeb – przyznaje Justyna 
Borek z Wydziału Funduszy Ze-
wnętrznych UM, która koordynuje 
program w Złotoryi, i zaraz doda-
je: – Ale od czegoś trzeba zacząć. 
Zainteresowanie mieszkańców jest 
duże, od poniedziałku do środy rana 
wpłynęło ok. 20 wniosków, a drugie 
tyle osób pytało w urzędzie o szcze-
góły. Są wśród nich tacy, którzy 
zrealizowali już wymianę systemu 
grzewczego, ale większość czeka z 
inwestycją na program wsparcia ze 
strony miasta.
   Ratusz szacuje, że tylko w loka-
lach komunalnych na dofinanso-
wanie wymiany pieców opalanych 
paliwem stałym potrzeba 8-9 mln 
zł. W całej Złotoryi ta operacja 
kosztowałaby ok. 20 mln zł.

Więcej informacji o dotacjach 
– w zakładce „wymiana 

pieców” na portalu miejskim, 
tam znajdziemy m.in. dane, jakie 
koszty kwalifikują się do zrefun-
dowania, a jakie nie.

(as)
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Œwi¹teczne dy¿ury

 25 czerwca czynna apteka „Herbowa” – Świerzawa, 
    pl. Wolności 46, tel. 600 043 139.

REPERTUAR
 MUMIA
Trzykrotnie nominowany do Oscara Tom Cruise i laureat Nagrody Aka-
demii Russell Crowe w nowej filmowej wersji legendy, która fascynuje 
ludzkość od setek lat. Przez wieki spoczywająca w grobowcu ukrytym 
w piaskach pustyni starożytna księżniczka (znana ze „Star Trek: w nie-
znane” Sofia Boutella), której przeznaczenie nie zdążyło się wypełnić, 
budzi się w dzisiejszych czasach. Jej złość na niesprawiedliwość, która 
ją spotkała, rosła przez tysiące lat, przybierając rozmiary wymykające się 
ludzkiej wyobraźni. Od gorących piachów pustyni przez tajemnicze labi-
rynty ukryte pod dzisiejszym Londynem Mumia budzi nowy wszechświat 
bogów i potworów. Pierwszy film inspirowany tajemnicą mumii powstał 
w 1932 roku! Do tej pory seria zarobiła prawie 1,5 miliarda dolarów.
Reżyseria: Alex Kurtzman.
Gatunek: przygodowy.
Produkcja: USA.
Premiera: 9 czerwca 2017.
Czas trwania: 113 min.
Dni i godziny seansów:
 23.06, godz. 16.00 2D i 20.20 3D  24.06, godz. 18.20 3D i 20.20 2D
 25.06, godz. 16.00 3D i 18.00 2D  26.06, godz. 16.00 2D i 20.20 3D

 SAMA PRZECIW WSZYSTKIM
Nominowana do Złotego Globu 
Jessica Chastain kontra amerykań-
scy producenci broni! Elizabeth 
Sloane (Jessica Chastain) jest naj-
lepiej opłacaną i najskuteczniejszą 
lobbystką w Waszyngtonie. W 
świecie wielkiej polityki i brud-
nych pieniędzy, gdzie korupcja i 
szantaż są na porządku dziennym, 
nie ma sobie równych i zawsze po-
zostaje o krok przed konkurencją. 
Sprawy komplikują się, gdy pod 
wpływem osobistych doświadczeń, 
Elizabeth zwraca się przeciwko 
dotychczasowym pracodawcom. 
Wspierana przez biznesmena Ro-
dolfo Schmidta (Mark Strong) i 
zespół młodych talentów, wypo-
wiada wojnę amerykańskim producentom broni. Szybko staje się jasne, 
że w starciu z najgroźniejszym przeciwnikiem w karierze za wygraną 
przyjdzie jej zapłacić naprawdę wysoką cenę.
Gatunek: thriller.
Produkcja: USA 2016.
Premiera: 2 czerwca 2017.
Czas trwania: 132 min.
Reżyseria: John Madden.
Obsada: Jessica Chastain, Mark Strong, Gugu Mbatha-Raw, Michael 
Stulbarg, Alison Pill, Sam Waterston 
Dni i godziny seansów:
 23.06, godz. 18.00  24.06, godz. 16.00
 25.06, godz. 20.00  26.06, godz. 18.00

Więcej informacji i zdjęć – na naszym portalu www.zlotoryjska.pl.
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Złotoryjski 
Karkonoszman
Rewelacyjnie spisał się Marcin Rabenda podczas 4. edycji 
Triathlonu Karkonoskiego – KARKONOSZMAN. Wywalczył 
5. miejsce.

Górnik Złotoryja w lV lidze!
Po zwycięstwie 2:1 nad Konfeksem Legnica, seniorzy złotoryjskiego Górnika zapewnili 
sobie awans do wyższej ligi.

W życiu tak 
nie pobiegli
Dwa nowe rekordy życiowe ustanowili złotoryjscy biega-
cze podczas zorganizowanej w Grodzisku Wielkopolskim 
imprezy pn. Hunters Grodziski Półmaraton Słowaka.

Brąz pucharu Europy zdobyty
Marek Zdancewicz ze złotoryjskiej sekcji Sportowej Akademii Taekown-do wywalczył brą-
zowy medal podczas zorganizowanego w Lublinie pucharu Europy w taekwon-do.

Biegali dla dzieci z „Jeżyka”
21 zawodników wystartowało na 12,5 km podczas II Charytatywnego Biegu Między Wiatra-
kami, z którego dochód przeznaczony jest na pomoc dzieciom ze Stowarzyszenia „Jeżyk” 
z Wilkowa-Osiedla. W klasyfikacji kobiet najlepiej poszło Angelice Janczak z Legnicy, zaś 
wśród mężczyzn zwyciężył Maciej Dawidziuk ze Złotoryi.Przywieźli srebro 

z Żywca
Srebrny medal wywalczyła drużyna Ren But Złotoryja 
podczas międzynarodowego turnieju w piłce siatkowej w 
Żywcu.

Zawody odbyły się na dy-
stansie: 1,9 km pływanie, 

85 km jazda na rowerze i 22 km 
bieg. Impreza zalicza się do tzw. 
extreme triathlon, czyli zawodów 
o niezwykłej skali trudności w 
porównaniu do płaskich tras.
   Start miał miejsce w Jeziorze 
Leśniańskim ze strefą zmian na 
zamku Czocha. Trasa rowerowa 
przebiegała po całkowicie gór-
skim terenie, m.in. przez Świera-
dów-Zdrój, Szklarską Porębę, Mi-

chałkowice, Przesiekę, Sosnówkę 
do Karpacza.
   W zawodach wzięli udział za-
wodnicy OLAWS-a Złotoryja. 5 
m. zajął Marcin Rabenda (czas: 
5:48:05), 41 m. Tomasz Szpiter 
(czas: 6:51:04).
   Należy dodać, że nasi zawod-
nicy brali udział we wszystkich 
edycjach tej imprezy, a Rabenda 
ustanowił swój nowy rekord 
życiowy.

(reds)

Bieg ukończyło 2682 uczest-
ników, a dystans 21,097 km 

najszybciej pokonał Krzysztof 
Szymanowski z Kościana, który 
dobiegł do mety w czasie 1 godz. 
14 min. i 4 sek.
   Na zawodach dobrze zaprezen-
towali się złotoryjanie. Dwójka 
z nich poprawiła nawet swoje 
dotychczasowe rekordy życio-
we. Najwyższe wśród reprezen-
tantów naszego miasta miejsce 

(292.) zajął Przemysław Napora 
(OLAWS), który uzyskał czas 
1:36:32. Kolejne lokaty zajęli: 
566. Jarosław Łuniewski (czas 
1:42:42), 655. Mirosław Widzie-
wicz (1:43:58), 1262. Marcin 
Wilk (OLAWS, 1:54:23 – rekord 
życiowy), 1355. Paulina Dorsz 
(ZLB Złotoryja, 1:55:59 – rekord 
życiowy), 1719. Marian Kret 
(OLAWS, 2:01:45).

(reds)

Była to już 9. edycja turnieju 
organizowanego przez ży-

wiecki oddział Związku Nauczy-
cielstwa Polskiego.
   I tym razem na imprezie nie 
zabrakło reprezentacji ze Złoto-
ryi. Drużyna Ren Butu uległa, po 
zaciętej walce w finale, jedynie 
gospodarzom. W turnieju wzięły 
udział drużyny m.in. ze Słowacji, 
Francji, Wrocławia i Żywca. 
Złotoryjanie zagrali w składzie: 
Dorota Michalska, Dominika 
Kwakszys, Małgorzata Bober, 
Grzegorz Nowodyła, Grzegorz 
Sokołowski, Konrad Mardyła, 
Mirosław Gawrzydek, Zbigniew 
Soja oraz Sebastian Grzyb.

   Żywiecki turniej jest częścią 
corocznego cyklu siatkarskiego, 
którego etapy odbywają się także 
w Tvrdosinie (Słowacja), Wittel-
sheim (Francja) i Złotoryi.
– Tradycja sportowych spotkań 
wykracza już daleko poza zwykłą 
rywalizację na parkiecie. Orga-
nizatorzy starają się dodatkowo 
urozmaicać program pobytu. 
Nie inaczej było i tym razem. 
Oprócz odwiedzin w żywieckim 
browarze, mogliśmy podziwiać 
uroki tamtejszego jeziora oraz 
wielki koncert orkiestr dętych 
w rynku – wspomina Grzegorz 
Nowodyła.

(reds)

W swoich kategoriach drugie 
miejsca wywalczyli Do-

minika Nawieśniak (Zagrodno) i 
Adam Skórka (Złotoryja), trzecie 
zaś Krystyna Nawieśniak (Zagrod-
no) i Robert Kuriata (Złotoryja).
   Biegacze wystartowali z placu 
przed restauracją „Zajazd u Jana”, 
skąd wyznaczoną trasą, obok farmy 
wiatrowej, udali się w stronę Za-
grodna, gdzie pod Urzędem Gminy 
znajdowała się meta. Oprócz biegu 
głównego odbyły się także dwa 
dodatkowe: jeden na 5 km, w któ-
rym głównie startowały kobiety, 
i drugi na stadionie w Zagrodnie, 
w którym udział wzięły dzieci. 
W biegu na 5 km najlepiej poszło 
Anieli Michaluk (Radziechów), 
drugie miejsce wywalczyła Diana 
Pręga (Bolków), trzecie Katarzyna 
Kalinowska (Olszanica). W ka-
tegorii mężczyzn najszybszy był 
Mateusz Cebula (Wilków), tuż za 
nim przybiegł Tomasz Głowacki 
(Siechnice). Wszyscy zawodnicy 

otrzymali pamiątkowe medale, 
zaś zwycięzcy – puchary i nagrody 
rzeczowe.
– Ideą biegu było pozyskanie 
środków na pomoc dla dzieci ze 
Stowarzyszenia Przyjaciół Domu 
Dziecka im. J. Wyżykowskiego 
w Wilkowie Osiedlu „Jeżyk”. 
Jesteśmy zadowoleni, zawodnicy 
dopisali, a biegi odbyły się w 
każdej kategorii wiekowej. Dzię-
kujemy burmistrzowi Złotoryi, 

wójtowi Zagrodno, sołtysowi 
Łukaszowa oraz Muzycznemu 
Radiu za współpracę i organizację 
imprezy – mówi Anna Gełesz, 
prezes stowarzyszenia.
   Podczas biegów z opłaty wpiso-
wej (15 zł dorośli, 5 zł dzieci) uda-
ło się zebrać 600 zł. – Oprócz tego 
wsparli nas też sponsorzy, którym 
jesteśmy ogromnie wdzięczni – 
dodaje pani prezes.

(imp)

Na pucharze Europy oraz 
międzynarodowym pucha-

rze dzieci i kadetów w taekwon-
do wystartowało łącznie 749 
zawodników z 22 krajów. SAT 
wyjechała w pięcioosobowym 
składzie, w którym znalazło się 
dwóch najbardziej zaawansowa-
nych zawodników złotoryjskiej 
sekcji: Jakub Serok i Marek 

Zdancewicz. Obaj wystartowali 
w kategorii juniorów 14-17 lat.
   Marek Zdancewicz wywalczył 
brązowy medal w konkurencji 
walk sportowych w kategorii 
wagowej do 68 kg. – Dla obu 
zawodników był to bardzo cenny 
wyjazd ze względu na wysoki 
poziom organizacyjny i sportowy 
turnieju. Był to ostatni start SAT 

w tym sezonie. Wyjazd na puchar 
Europy oraz udział w pozosta-
łych turniejach w sezonie 2017 
były możliwe dzięki wsparciu 
finansowemu Urzędu Miejskie-
go w Złotoryi – mówi Gabriela 
Forgiel ze Sportowej Akademii 
Taekwon-do.

(reds)

Złotoryjanie od samego począt-
ku nadawali tempo grze i już 

w 16. minucie prowadzili 1:0, po 
golu Pawła Sułka. Jednak, pomi-
mo starań, do przerwy wynik ten 
się nie zmienił.
   W drugiej połowie Górnik posta-
wił bardziej na defensywę, a mimo 
to w 86. minucie Mateusz Dudzic 
zdołał zwiększyć przewagę do 2:0.
   W doliczonym czasie legniczanie 
stanęli przed szansą zdobycia gola 
z rzutu karnego i szansy tej nie 
zmarnowali. Na koniec spotkania 
na tablicy widniał więc wynik 2:1 
dla gości.
   To zwycięstwo dało nam awans 
do IV ligi. Jest to powód z jednej 
strony do radości, ale z drugiej do 
zamartwiania się o finanse, gdyż 
teraz droższe będzie wszystko. 

Wzrosną m.in. opłaty sędziowskie 
i wyjazdy, które będą teraz o wiele 
dalsze. – Cieszymy się z awansu. 
Taki klub jak Górnik powinien 
grać w IV lidze. Teraz będziemy 
szukać sponsorów, aby się w niej 
jak najdłużej utrzymać – zapewnia 

prezes Górnika Rafał Franczak.

Z kolei w ostatnią sobotę Górnik 
pokonał 3:1 gości z Bieniowic.

Po meczu nadszedł czas na zasłu-
żone świętowanie. Szampan lał się 
na murawę strumieniami.

(reds)



OG£OSZENIA DROBNE
NIERUCHOMOŚCI
 Sprzedam budowę domu jedno-
rodzinnego. Tel. 600 825 126.
 Wynajmę dom (mieszkanie) w 
zamian za opiekę nad osobą nie-
pełnosprawną i pomoc w gospodar-
stwie rolnym. Tel. 504 641 170.
 Sprzedam 2 działki budowlane o 
pow. 12 a i 14 a, świetna lokalizacja, 
wjazd z drogi asfaltowej, wszystkie 
media – woda, prąd, telefon, internet 
oraz wydane warunki zabudowy. 
Załatwione wszystkie formalności 
pod budowę domu jednorodzinnego 

z garażem. Tel. 508 810 110.

Gabinet 
Stomatologiczny
Złotoryja, ul. Nad Zalewem 16 A

lek. stomatolog 

Anna Sobieszek
przyjmuje: poniedziałek, wtorek, 

czwartek 14-19, środa 9-14

 odbudowa zębów 
 nowoczesne wypełnienia 

 protezy szkieletowe
 korony  mosty: 

tradycyjne, porcelanowe
 bezpłatne przeglądy 

i porady
 ekspresowa naprawa 

protez
Tel. 76 878 14 74

GABINET KARDIOLOGICZNY 
lek. med. Urszula Maciejak, 

kardiolog MCZ Lubin 

PRZYJMUJE:
poniedziałek 15-18, 

czwartek 15-18
Złotoryja, ul. Śląska 12,

 tel. 604 160 836
USG serca, brzucha, tarczycy

GABINET NEUROLOGICZNY
Andrzej Maciejak

specjalista neurolog
PRZYJMUJE

we wtorki od godz. 15 do 18
w środy od 15 do 18

 badania USG – Duplex
doppler naczyń (tętniczych, żylnych)

Złotoryja, ul. Śląska 12, 
tel. 76 878 10 30, 602 174 473

PROTEZOWNIA
technik dentystyczny 
Wiesław Sobieszek

 protezy  korony  mosty
 ekspresowa naprawa 

protez zębowych 

Tel. 76 878 35 91, 
606 744 898.
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Oferty pracy realizowane są na bieżąco, w związku z tym umieszczone powyżej oferty w dniu wydania gazety 
mogą ulec dezaktualizacji. Informacje na temat ofert można uzyskać telefonicznie pod numerem telefonu 76 877 
92 00 lub osobiście w Powiatowym Urzędzie Pracy w Złotoryi, al. Miła 18, pok. 21. Wszelkie pytania dotyczące ofert 
można kierować także na adres e-mail: wrzl@praca.gov.pl.  Tel.: sekretariat 76 877 92 01, fax 76 877 92 02.

Centrum Aktywizacji Zawodowej w Złotoryi 
poszukuje dla swoich klientów 

kandydatów na następujące stanowiska pracy:
OFERTY PRACY ZAREJESTROWANE W POWIATOWYM URZĘDZIE PRACY W ZŁOTORYI
 elektromechanik  asystent przygotowania produkcji  monter sieci wodnych i 
kanalizacyjnych – prace interwencyjne  fryzjer  informatyk – oferta dla osób do 
30. roku życia  mechanik serwisu  frezer  tokarz  sprzedawca – oferta dla 
osób do 30. roku życia  asystent  robotnik budowlany  sprzątaczka klatek 
schodowych  pracownik budowlany  księgowa  traktorzysta – mechanik 
maszyn rolniczych  pozostali sortowacze odpadów  kucharz  spedytor 

 pracownik biurowy  murarz – oferta dla osób powyżej 50. roku życia
 szwaczka  pracownik produkcji  krojczy  lakiernik samochodowy – oferta 

dla osób do 30. roku życia  asystent rodziny  pracownik produkcyjny – przyjęcie 
towaru  kierowca samochodu ciężarowego  bufetowa-sprzedawca – mile 

widziane osoby ze stopniem niepełnosprawności  piekarz  pracownik porządkowy 
– oferta dla osób niepełnosprawnych  kierowca kat. C + E  śniadaniowa, pomoc 

kuchenna  pokojowa  kelner  pomocniczy robotnik budowlany – oferta dla 
osób do 30. roku życia  sprzedawca  pracownik administracyjno-biurowy – prace 

interwencyjne  specjalista do spraw marketingu – prace interwencyjne
 robotnik gospodarczy – obsługa monitoringu – roboty publiczne  ślusarz – prace 
interwencyjne  pracownik techniczny-technolog  referent ds. logistyki – oferta 
dla osób do 30. roku życia  bufetowa  pracownik działu logistyki  listonosz 

pieszy  konstruktor  młodszy konstruktor  pomocnik stolarza  specjalista ds. 
obsługi klienta  pomoc kuchenna – oferta dla osób powyżej 50. roku życia

 monter reklam – oferta dla osób do 30. roku życia  operator maszyn (do obsługi 
nowej linii produkcyjnej)  robotnik w gospodarstwie rolnym 

 operator koparko-ładowarki
OFERTY STAŻY REALIZOWANE PRZEZ POWIATOWY URZĄD PRACY W ZŁOTORYI

 kelner  fryzjer  sprzedawca  operator CNC  sprzedawca-kasjer 
 pracownik obsługi biurowej  pomocnik kamieniarza  kosztorysant
 pracownik biurowy – pomoc administracyjna  sekretarka medyczna 

 pracownik biurowy  ślusarz-monter konstrukcji stalowych  technik geodeta
 pomocnik magazynowy  robotnik gospodarczy  robotnik budowlany

 referent finansowy-kasjer  opiekun  referent ds. obsługi klienta  kucharz
 mechanik samochodowy  pracownik administracyjno-biurowy

 pomoc administracyjna
W przypadku zainteresowania ofertą stażu prosimy o bezpośredni kontakt 

z pośrednikiem pracy – doradcą klienta indywidualnego
OFERTY PRACY PRZEKAZYWANE PRZEZ INNE URZĘDY PRACY 

DO UPOWSZECHNIENIA NA TERENIE POWIATU ZŁOTORYJSKIEGO
 pracownik administracyjno-biurowy  specjalista ds. marketingu i sprzedaży

 brukarz  kierowca operator wózków jezdniowych (widłowych)  przedstawiciel 
działu obsługi klienta  projektant mechanik  sekretarka/asystentka zarządu

 nauczyciel j. angielskiego  monter izolacji przemysłowych 
 blacharz warsztatowy  pracownik magazynowy  przetwórca ryb

 inżynier serwisu maszyn CNC  specjalista ds. sprzedaży
 specjalista ds. zaopatrzenia i logistyki  technik serwisu i montażu maszyn

 posadzkarz (wykładziny pcv)  kelnerka  kucharka  kontroler działu kontroli 
jakości  pracownik na zmywak  sprzątaczka  pomoc kuchenna 

 kelner/bufetowy  tokarz/frezer  sprzedawca w barze gastronomicznym
 pomoc kuchenna  pomoc domowa  ratownik wodny  sprzątaczka

 mechanik maszyn i urządzeń do obróbki metali  diagnosta samochodowy
 psycholog  pracownik ogólnobudowlany  pracownik utrzymania czystości

 monter instalacji sanitarnych grzewczych i klimatyzacyjnych-hydraulik

Powiatowy Urząd Pracy w Złotoryi
Centrum Aktywizacji Zawodowej

zaprasza na spotkanie informacyjne w dniu 28.06.2017 r. (środa) o godz. 10:00
z przedstawicielami firmy promedica24.

Spotkanie dot. podejmowania pracy na stanowisku opiekuna osób starszych.

POWIATOWY URZĄD PRACY W ZŁOTORYI 
CENTRUM AKTYWIZACJI ZAWODOWEJ 

59-500 Złotoryja, Al. Miła 18 
tel./fax 76 87 79 200, 76 87 79 202 

e-mail: wrzl@praca.gov.pl, www.pup.zlotoryja.pl 

 
 

 

 
 

 

          
 

 

 Wynajmę gabinet stomato-
logiczny z pełnym wyposaże-
niem, dobra lokalizacja. Tel. 
514 856 297.

KANCELARIA ADWOKACKA
ADWOKAT ANDRZEJ NALEPKA

ul. Wojska Polskiego 26b/3, 59-500 Złotoryja
tel. 76 878 03 33, tel. kom. 503 536 171

ZAPRASZA NA BEZPŁATNE KONSULTACJE PRAWNE
w każdy poniedziałek w godz. 12:30-14:30 (każda do 30 min.)
wymagana wcześniejsza rejestracja telefoniczna 76 87 80 333

z porad może skorzystać każdy bez jakichkolwiek ograniczeń
OFERUJE POMOC PRAWNĄ W DZIEDZINACH:

PRAWO CYWILNE:
 prawo rodzinne (np. alimenty, władza rodzicielska, kontakty z dzieckiem,
 ustalenie i zaprzeczenie ojcostwa),
 prawo małżeńskie (np. rozwód, podział majątku wspólnego),
 prawo o ruchu drogowym (odszkodowania komunikacyjne 
 z wypadków i kolizji drogowych: szkody na osobie i na pojeździe, 
 koszty pojazdu zastępczego, utrata wartości pojazdu),
 prawo umów (np. sprzedaż, darowizna, pożyczka),
 prawo rzeczowe (np. zniesienie współwłasności nieruchomości),
 postępowanie egzekucyjne,
 prawo spadkowe (np. testament, stwierdzenie nabycia spadku, 
 dział spadku, zachowek, odpowiedzialność za długi spadkowe),

PRAWO KARNE I PRAWO WYKROCZEŃ
PRAWO KARNE WYKONAWCZE:

np. sprawy o odroczenie i zarządzenie wykonania kary, o system 
dozoru elektronicznego, o warunkowe przedtermiowe zwolnienie

FOTOGRAFIA CYFROWA
Roman Szpala
Z³otoryja, ul. J. S³owackiego 5

tel. 504 018 336
 Zdjęcia do dokumentów (kolorowe 

i czarno-białe)
 Odbitki z wszelkich nośników 
cyfrowych (płyt CD, kart pamięci, itp.)
 Zdjęcia z fi lmów amatorskich
 Zdjęcia okolicznościowe: śluby, chrzty
 Retusz i reprodukcja starych fotografi i
 Filmy, ramki, albumy, baterie, aparaty

EFTEBA 
Paweł Czeladka 

 roboty ziemne, 
 usługi 

koparko-ładowarką 
Nowa Wieś Złotoryjska 5

59-500 Złotoryja
76 878 35 51, 795 584 877

To miejsce czeka

na Twoj¹ reklamê

Sprzedam grunt rolny w okolicach 
Złotoryi o pow. 25 ha. Cena 23 ty-
siące za 1 ha. Tel. 793 780 999.

AUTO-MOTO
 Kupię każdy ciągnik Ursus i 
inne oraz każdy sprzęt rolniczy. 
Tel. 602 811 423.

Informacja
Na podstawie art. 35 ust. 1 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. 
o gospodarce nieruchomościami (Dz.U. z 2016 r., poz. 2147, 
ze zm.) Wójt Gminy Złotoryja informuje, że na tablicy ogłoszeń    
w Urzędzie Gminy Złotoryja, al. Miła 4 został wywieszony do 
publicznej wiadomości na okres 21 dni wykaz nieruchomości 
położonych w Wysocku przeznaczonych do sprzedaży w dro-
dze przetargowej (zarządzenie nr 0050.36.2017 Wójta Gminy 
Złotoryja z dnia 12 czerwca 2017 r.).

OGŁOSZENIE
Na podstawie art. 35 ust. 1 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. 
o gospodarce nieruchomościami (tekst jedn. Dz.U. z 2016 r., 
poz. 2147, ze zm.) Burmistrz Miasta Złotoryi informuje, że na 
tablicy ogłoszeń Urzędu Miejskiego został wywieszony wykaz 
lokali mieszkalnych przeznaczonych do sprzedaży w drodze 
bezprzetargowej na rzecz dotychczasowych najemców. Wy-
kaz ten stanowi załącznik nr 1 do zarządzenia Burmistrza 
Miasta Złotoryi nr 0050.184.2017 z dnia 6 czerwca 2017 r.

Burmistrz Miasta Złotoryi Robert Pawłowski

OGŁOSZENIE
Na podstawie art. 35 ust. 1 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 
r. o gospodarce nieruchomościami (tekst jedn. Dz.U. z 2016 
r., poz. 2147, ze zm.) Burmistrz Miasta Złotoryi informuje, 
że na tablicy ogłoszeń Urzędu Miejskiego został wywie-
szony wykaz nieruchomości gruntowych niezabudowanych 
przeznaczonych do sprzedaży w drodze nieograniczonego 
przetargu ustnego. Wykaz ten stanowi załącznik nr 1 do 
zarządzenia Burmistrza Miasta Złotoryi nr 0050.185.2017 z 
dnia 6 czerwca 2017 r.

Burmistrz Miasta Złotoryi Robert Pawłowski

OGŁOSZENIE
Na podstawie art. 35 ust. 1 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. 
o gospodarce nieruchomościami (tekst jedn. Dz.U. z 2016 r., 
poz. 2147, ze zm.) Burmistrz Miasta Złotoryi informuje, że na 
tablicy ogłoszeń Urzędu Miejskiego został wywieszony wykaz 
lokali mieszkalnych przeznaczonych do sprzedaży w drodze 
bezprzetargowej na rzecz dotychczasowych najemców. Wy-
kaz ten stanowi załącznik nr 1 do zarządzenia Burmistrza 
Miasta Złotoryi nr 0050.183.2017 z dnia 6 czerwca 2017 r.

Burmistrz Miasta Złotoryi Robert Pawłowski

Cena MODUŁU o wymiarach 4,7 cm x 4,6 cm

CENA 1 MODUŁU:

Strony 2-16 – 25 zł brutto
Strona pierwsza – 75 zł brutto)
1/4 strony – 200 zł brutto
1/2 strony – 350 zł brutto
Cała strona – 600 zł brutto

RABATY:
 przy 3 emisjach – 10%  przy 5 emisjach – 15% 

 przy 10 emisjach – 20% 
 z tytu³u umowy o sta³ej wspó³pracy – rabaty do negocjacji

Cennik ogłoszeń



STR. 16  NR 19 (978)    

STR. 16  NR 34 (945)    

STR. 16  NR 21 (932)    

STR. 16  NR 16 (975)    


